lwów — 


Wychodzi w dni powszeń, « 
b godzivia $ po południu z datą dioa 
TEE 
fryzuneratk 5 prazzyłką poszlorą w 
w zraju i Austryi miesięcz. 2 
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m inuyech a rach 
Ze zinienę saresu daypłsca sią $0 U. 
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Czas odnowić przedpłatę! 

Wynosi ona na prowincoyi: 
miesięcznie 2 K. 20 hal. 
półrocznie 13 20 
rocznie 26 SASS 

Za zmianę adresi daptaca się 40 hal. 
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Sy Ea w izbie panów. 


Nie podlega już żuduej wątpliwości, że na dzi- 
siejszem plenarnem posiedzeniu Izba panów przyj- 
mie reformę wj borc zą w drugiem czytaniu bez ža- 
dnej zmiany i równocześnie przyjmie przedłożenie 
rządowe onunerus clansus w nowej rod: ikeyi, kto- 


ra ód pierwotnej tylko tem się różni, ża akre- 
sla nietylko maximum, ale także minimum parów 
dożywotniel. Sytuacya zatem znacznie się po- 
lepszyla, co przypisują silnej argumentacyi mi- 
nistrów barona Becka i bienertha, którzy na 
środowej ponfnej konferencyi parów przedsta- 
wili niemmiknione skutki zagwożdżenia reformy, 
a następnio zabiegom polskich parów wspólnie 


z Namiestnikiem hr. Andrzejem Potockim. Jaż | 
we środę ne U trzy stronnictwa w Izbie 


panów posi anowily w zasadzie głosować za nie- 
zmienioną reformą wyborczą i za rządowem 
przedlożeniem o numerus clausus. Zrazu zamie- 


rzano odbyć plenarna posiedzenie we czwartek, | 


jadnak ke odłożono je na dziś z kilku po- 
wodów. Najpierw więć dlatego, że re ferent ko- 
misyi, słynny profesor prawa, a czlonek mię- 
dzynarodowego trybunału rozjemczego w Ha- 
dze p. Lammasch, będące niengiętym zwolerni- 
kiem plułarności, a widząc, że w tem się różni 
ze stronnietwem wes em, do którego nale- 
ży, nadto zaš nie chege być w sprzeczności z 
senatani uniwersytetów w Wiedniu, Gracu i 
PI adze, które aeron ERA przeciw plural- 
ności, zrzekł wię reteratn, trzeba więc było wy- 

brać innego referenta i dać mu czas do opra-. 
cowania sprawozdania. Następnie e 
plenarne posiedzenie z czwartku na piątek d la- 
tego, że między parami pojawił się wniosek, 
iżby nie zwiększając ogólnej liczby członków 
Izby panów, powięks zyć o A5-tu liczbę czlon- 
ków dziedzicznych. Jest ich teraz G5-ciu, a za- 
projektowana, aby było Sciu. Znaczy io, że o 
tyluż się zmniejszy zastęp parów dożywotnich. | 
Na to oczywiście potrzeba ugody Korony. Ale 
jest to sprawa podrzędna, na którą nikt naci- 
sku nie kladzie. Może pozostanie w dziedzinie 
prajektów, może będzie zalatwiona Prosten 
prz yrzeczeniem, że Korona uwzględni to życze- 
nie, a może wejdzio do komisyjuego wniosku, 
co zależy od wczorajszy ch, nieznanych jeszcze 
narad z rządem. Najważniejszym powodem prze- 
sanięcia plenarnego posiedzenia z czwartku na 
piątek jest to, że trzeba wię zabezpieczyć, iż 
Izba deputowany ch uchwali numerus clausus, 
Nikt z parów nie chce tej sprawy pozostawić |s 
losowi, nie cbce mieć co do numerus clausus 
tylko przyrzeczenia, podczas gdy reforma wy- 
Doreza będzie jnż ustawą. Jak więc zrobić, aby 
Tzba deputowanych musiala uchwalić numerus 
clausus? — oto pytanie, nad którem naradzała 
się wczoraj komisya Izby panów. Ministeryum 
chętnie się ofiarowało zrobić z tego kwestyę 
gabinetową, ale tego parowie nie chcieli przy- 
Jąć, bo gabinetowi oni utają, a tylko nie są 
pewni tych partyj w Izbie poselskiej, które wi- 
dzą swe zadanie w piętrzenia trudności. Była 
propozycya, aby zadowolić się przyrzeczeniem 
prezesów wszystkich klubów w Izbie deputo- 
wanych, ale i ta wy jście uznano za niedostate- 
czne, bo prezesowie mogą przyrzec, klnby pój- 
dą za nimi, a pomimo tego numerus clausus nie 
przejdzie, gdyż taka nch wała wymaga dwóch 
trzecich głosów, a może ich zabraknąć przez 
nnmtyślną absty nencyę posłów z wszystkich par- 
tyj. Zdaje się, że sprawa będzie tak zalatwio- 
na, iż Taba panów przyjmie reforinę wj borczą 
w dragiem czytaniu, a x trzeciem i` ostate- 
cznem zaczeka na uchwalenie numerus clausus 
przez Izbę posolską, co może sięstać nawet na 
jedńmem posiedzeniu we wszy skich trzech CZy- 


Stefania Marsowa. 


Listy do Ciebie... 


(Ciąg dalszy). 
26 października. 

Byl dziś pierwszy list od ciebie. 

Dlugo wędrował — z taką tęsknotą eo- 
dzień otwieram skrzynkę na listy do drzwi wclo- 
towych przybitą — i zawsze daremnie ! W resz- 
cie dziś! Poznałam już zdala przed odemknię- 
ciem twe drogie pismo a za chwilę miałam 
list w ręku. 


Musialam być bardzo blada, bo miałam 
meznucie, że cała krew zbiegła mi do serca 1 


słyszałam tylko głuchy lomot w skroniach — 
nogi podemną się trzęsły — i patrzyłam na tę 
trochę zmiętą, szarą kopertę z nozuciem namig- 
tnego przywiązania. Czułam, że sdyhy mi kto 


chciał ten mały list odebrać — bylabym zlolna , 


do zbrodni. 


Wreszcie odzyskawszy poniekąd równo- 


wagę, wsunęlam list do kieszeni i weszłam 
spokojna do „pokojn. 

Mąż mój szedł na wykłady — kończąc 
tualete, bawił się z kdziem, który jnż dawno 
ubrany, paplał trochę krzykliwym  głosikiem 


jakieś nadzwyczajne dzieje z 
ać 

Zanwuży'am, że mąż mój byl trochę bla- 
dy. Spostrzeglam w lustrze, stojąc za «nim, Że 
ma ciemne cienie pod oczami. — Nie dziwne- 
go — tyłe roboty, Roman pracuje nocami i 
czasem robi wrażenie zupełnie wyczerpanego. 

Pocałowałam go serdeczniej niż zwykle w 


dziecinnego po- 


jaśniej widzimy, , 


Sobota dnia %2 Grudnia 


polityczny, społeczny i literacki. 


| Adres Redakeyi i Administracyi: 
Lwów, uł. Sykstuska |. 45. 


taniach, bez odsyłania sprawy do komisi, bo 
rzecz jest doskonale znana inie wymaga żadnych 
specyalnych studyow. Jeżeli lzba panów ad- 
stąpiła od pluralności, to nawzajem lzba depn- 
towanych powinna okazać, ża jej zależy na 
prędkiem zalatwieniu reformy wyborczej. Przy 
dobrej woli można tę rzecz skończyć na gwiazd- 
kę dla spragnionyc J czteroprzy miotnikowego 
głosowania, a ha styczeń zostalyby dodatkowe 
post anowienia. będące jeszcze w komisyi. Może 
Jaż popołudniowe telegramy doniosg, Jak się 
stało, albo przynajmniej jak się stanie. 


Petycya do Papieża. 


„  Polsko-katolicki wiec, odbyty Pozna- 
nia, uchwalili bardzo serdeczną i rozumna pe- 
tycyę do Ojca św. Nie zawiera ona żadnej 
wyraźnej prośby, przedstawia tylko poloże- 


nie naszego narodu w Wielkopolsce pod wzglę- 
dem religijnym, maluje przyszłość, która za- 
powiada się strasznie i w końen błaga Na- 
miestnika Chrystusowego o biogosławieństwo 


l opiekę, Uważnuy, że tak ulożona netycya 
ę Si petycy 
jest wzorem delikatności i roznmu aktach 


tego rodzaju. 


Zaczyna się peiycya tak: „Ojcze Swie- 


WAR Polacy katolicy z archidyecezyi 
gnieźnieńskiej 1 poznańskiej, w ciężkiem stra- 
pienin, z sercom skrwawionem, do stóp Two- 
ieh, Ójcza św. padamy i „glosem zdławio- 
nym plagalnie do Ciebie wołamy: Ojcze 
św. | Ratuj nas, bo Ty jeden tylko pomódz 


nam możesz, w Tobie jedy na nasza nadzieją !“ 


AA? krótko opowiada petycya, jak 
synowio naroda polskiego od lab tysiąca, A 
czasów św. Wojciecha, wiernie stali przy 


opoce Piotrowej. „przekazując u pokolenia na 
pokolenie wierność Kościolowi, ukochanie wia- 


ry i służenie jej. „My — powiedziano w pe- 
tycył — dochowamy tej wiary, dopóki życia 
stanie", Ale oto powstaly dwa niebezpieczeń- 
sla, idące z zachodu! socyaliam i bezwy- 
znaniowość, ateuszostwo. Dorośli ludzie mo- 
cno stoją przy wierze, przy Stolicy Apostol- 


skiej i żadna pokusy nie sprowadzą ich z dro- 


gi, wskazanej przez Chrystusa Pana. O sie- 
bie oni się mie lękają, ale natomiast n trwo- 
g patrzą na swe dzieci, z lękiem zapy- 
tują siebie: czy i one Będe, wierne wie- 
rze ojców? czy nie poddadzą się poku- 
m natarczywie atakującym dziś mlode po- 
kctenieo 7 


bo — powiada dalej petycya — „coraz 
jak wśród młodzieży szerzy się 
religijne zbyć EE. a jest to następstwem 
tego, że ta mlodzież nie zna zasad wiary, gdyż 
w szkołach nczą religii w obcym języku. „Sy- 


stem pruski usuwa “od szeregu lat nasz jezy A 


ojuzysty z nauki religii w coraz liczniejszych 
szkołach, schodząc z wyższych klas do naj- 


niższych. Z takiej nauki dzieci nasze nie odno- 


szą najmniejszej korzyści, Penn widząc 
w tem pokrzywdzenie swych uczuć i duszy, 


przenoszą niechęć i odrazę 
nauki. Serce nam się kraje, 
lekceważenie przez dzieci prawd Chrystuso- 
wych, na zdziczenie ich obyczajów, na ich 
blażnierstwa, bezwiedne wprawdzie, ale odsła- 
niające religijną próżnię w duszy dziecięcej. 
Dopóki nauka religii odbywała się w języku 
ojczystym, a szkola wspólnie z Kosciolem 
pracowala nad veligijuem wychowaniem dzia- 
twy, młodzież, ogrzana cieplem miłości obu tych 
m: atak, przejmowała sią świętością wiary. Lecz 
system pruski zerwał ten sojusz i nie chce 
uwzględnić najświętszych naszych uczuć. W tej 
potrzebie, w tej krwawej boleści serce na- 
szych, dokądże nam się udać, jeśli nie do 
stop Twoich, Ojcze św. Komu przedstawić 
Żale znękanych sere naszych, jeżeli nie To- 
bie, Namiesturku Chrystusowy, którego oj- 
cowskie serce nikogo nie jest zdolne od- 
tració od siebie, a najmniej biednych i prze- 
sladowanych ?* 

Po takich 


na sam przedmiol 
gdy patrzymy na 


wynmrszeniach cierpień, bólu 


Naczelny Redaktor i Wydawca: 


PEH E> tw 


i OBA, o przyszłość, pe 
czy: „erzychodzimy więc, 
spoczywa jącego 


w Bogu xiędza arcybiskup Ja, 
w imionin 


milionów w iernych Tobie i Mo 
ściołowi katolików, Z gorącą prosba, noszącą 
podpisy setek tysięcy, którzy, stroskani o 
przyszłosć religijną i moralną dzieci swoich, 
ulsną się do serca "Twojego, Ojeze św.! Pod 
Twoją 0 opiekę przemożny, ufnością synowska 
silni, oddajemy losy nieśmiertelnych dusz na- 
szej dziatwy i z pokorut próbą o blagosła- 
wieństwo dla nas i dzieci naszych, zaprzysięga- 
my Ci, Namiestnikn Cry stusowy, ponowuie 
Wierność dozgomią”. 

A więc nie ma w tej petycyi tak ulubio- 
nych dzis „postulatów“ 1 najmniejszych wska- 
zówek, co i jak Papież ma zrobić. Tylko przed- | 
stawienie położenia w serdecznych, upama 
wyrazach. „Więcej nie, be wszystko. coby moglo 
być więcej, rozmnie się samo przez się. Akt 
bardzo ladny i roznmny. 


DIA PIZA ZA 


Mowa ministra Tittoniego. 
Na wtorkowem posiedzeniu pa GEO 
wioskiego wygłosił minister Tittoni wielką mo- 
wę o polityce z zagranieznej, 


EK że ją przygotowuje i oczekiwano jej 


ER MHASŁOWSIE. | 


:tycya tak SIę koń- | sprawy, któraby mogła poróżnić nas z którym- 
osieroceni zgonem | kolwiek czlonkiem trójprzymierza. a wszystkie 


i Zachód M n 


sprawy skłaniają nas do pozostawania w tym 
| zw iązkn, który dlatego zasluguje na najwyższa 
pochwale z naszej strony”. 

1. Tittoni mówil następnie o stosunku 
Włoch do państw innych i omawiał wszystkie 
sprawy, obchodzące specyalnie Wiociy. Mowe 
Jego często przerywano oklaskami. 


sranane na 


Korespondencye, 


Wiedeñ 20 grudnia. 

( Lznpolnienie pośle poni) konstytucyt o nietykal- 
paści poselskiej. Nowy gmach pocztowej Kasu 
oszczrdności. — "e acaj tej instytueyi. Objccie 
urzedu marszałka krajowego precz ks. Łocelten- | 
etema). l 

y) Komisya konstytncyjna lzby poselskiej 
przyjęła już referat p. Grabmayra o przedłoże- 
nia rządowem w sprawie nzupełnienia obowią- 
zujacy ch obecnie przepisów, dotyczących niety- 
kalności poselskiej. Celem tego przedłożenia jest 
przedowszystkiem odjąć awanturniczym sów 
możność dopuszczania się w obrębie parlamen- 


Od CA wie- | tu gwałtów, jak to się już nieraz zdarzało. Wla- 


ściwie wa peta ta sprawa być załatwiona 


'szędzie 4 wielką ciekawością, ponieważ w niej | przez stosowne obora raa regulaminu izbowe- 


Ma o być jasne ośw iadezenie, czego Włochy w j go, wobec tego jednak, 


stosunku do państw innych będą się. trzy maly. 
Przybyli na posiedzenie wszyscy deputowani, 
loże senatorów i dy.ploraatów Mie SIę 
pelniły, ua galeryach zamiast zwyklej 
czności mnóstwo było włoskich i zagranicznych 
polityków. 


Pierwszym głos zabrał radykal ] 
niegdyś austryacki obywatel, dziś włoski, a 


many rzecznik  iwredentyzmu. 
Austryi, jak naprzykład p. Kiofacz zawsze mó- 


Mówi tylko o I 


RAA 


ma widoków, 
się więkezadi 


wił 


że nie 
aby w teraźniejszaej Tzbie znalazła 
dla uchwalenia nowego regulaminu, postan 


za- | rząd zaproponować jedynie uchwalenie dodatku 
publi- do paragrafu 16 ustawy zasadniczej o reprezen- 


tacyi państwa. Uchwalony przez komisyę kon- 
styrneyiią dodatek do tego paragrafu orzeka. 


Barzilai, | że jeżeli posel w obrębie gmachu parlamentu || 


popełni czyn karygodny. podpadający pod po- 
kodeksu © ji w takin razie 
prezydent izby może a tym wypadku zrobić 


wi tylko” o Rospi, ale jmówił o tyle inaczej, niż | doniesienie do komisyi, wybranej dla rozpatry- 


zwykle, 
chii fia bsburskiej Ę 
nienawiścią. Dowodził, że między Austryą a 
Włochami nie może być é nietylko przyjaźni, ale 
nawet spokojnych | sąsiedzkich otna sę 
musi być pełna oguistego zacięcia walka. Ona 


silnie zabarw ił purpurową 


jedynie Włochom przystoi. „Na nic wasze nsi- | sprawozdania, w 


wz panowie dyplomaci — wołał on - 
wasze misterne zainki przyjaźni nie potrwają, 
bo stoją na lotnym piasku.” 

Tm jednak przerwa mu socyalista Bisso= | 
lati uwagą, że „zdrowy proletaryat w ci o 
narchiach weżmie sprawy w swe ręce 
rnje niemi podlng zdrowego rozsądku” 

„Poczekaj pan! -- odpowiedział Barzilat--- 
pierwej zdrowy proletaryat dużo ran otrzyma, 
zanim weżmie sprawy w swe ręce. 

W ten sposób stworzył Barzilai posępne 
tlo, od którego tem silniej odbija się to, co 


że stereotypową już niechęć do monat- | 


i 


| 
PE 
|» 


| 
| 
| 
| 
| 
| 
| 


wania spraw, dotyczacych nietykalności posel- 
į skioj, komisya ta zaś, nie czekając na to, czy 
| kompetentny sąd zażąda zezwolenia na sciga- 
nie owego posla, czy nie, ma do trzech dni 
przedłożyć pelnej Izbie swoje sprawozdanie. Je- 
żeli zas komisya nie przedłoży w tym terminie 

takim razie prezydent ma na 
uajbliższem posiedzeniu zażądać decyzyi pełnej 
Izby. Pełna izba ma przystąpić do obrad nad 
ą sprawą przed wszystkiemi innemi sprawami, 
a gdyby do ośmin dni nio udzieliła zezwolenia 
na sądowe ściganie posła, w takim razie 1 bez 


a 


i pokia- | jej zezwolenia może się odbyć postępowanie 


karne przeciw niemu. — Wspomniane wyżej 
doniesienie do kemisyi d sie nietykalności posel- 
skiej musi prezydent lzby uczynić, jeżeli tego 
zażąda pisemnie przy najmniej dziesięciu posłów. 

Drugie bardzo ważne uzupełnienie posta- 


na- | nowień 0 uiety kalnogoi poselskiej proponuje ko- 


stępnie mówił p. Tittoni. Zaczął on od wyra- | misya w tym kierunku, że jeżeli do [zby wnie- 
żenia przekonania, że ogromna większość par- | sione zostanie żądanie o zezwolenie na sądowe 
lamentu i ogół narodu pochwalaja stalą poli- | ściganie posła, to term samem przerywa się prze- 
tykę rządu, dążącą, do utrzymania dobrego po- | dawnienie popelnionego przeze czynu karygo- 


rozumienia ze wszystkiemi państwami, aby tem i dnego. Liotychczas zas Wy starczyło, aby p 


silniej pracować nad rozwojem ekonomicznyć! aj 


stosunków i nad udoskonaleniem 
humanitarnych, cywilizujących instytucyj. 
ko znakomity czynnik pokojowy, zajmuje trój- 
przymierze wybitne miejsce wsród ombinacyj 
międzynarodowych. „Uważam to za Szcz zęśliwy 

wypadek — rzekł minister — że przemawiam 
po niedawnych oświadczeniach hs. Biilowa i 
barona Aehrenthala. Pozostaje mi tylko dorzu- 
cić moją strofę do serdecznej apologii trój- 
przymierza, wygłoszonej przez tych mężów 
stanu: pozostaje mi stanowczo, z możliwie naj- 
większym naciskiem powiedzieć, że bardzo 
mylą się ci, którzy od czasu do czasu, opiera- 
jąc sią na jakichś zwodniczych pozora ich, glo- 
SZĄ O nm się trójprzymierza i pr zepowia- 
dają jego rychły koniec. Ono trwa niewzrusze- 
nie, niezmiennie, 
kojowym w swy ch dążnościach, 
ankach swego istnienia. 

sznicy zawsze, pójdą razem. 


ale nie w wa- 
to znaczy, że saju- 
Nie ma ani jednej 


czoło i odprowadziłam do samych drzwi 
Gdy zasawalam sztuczny zamek, przem- 
knęla mi myśl, jakby mnie dawniej taka sytu- 
agya dręozyla. Ten wychodzący uinie mąż 1 list 
od ciebie w kieszeni. 
Dzis patrzę na to chłodno wyrobila mi 
się pewna odrębna filozofia i jestem choć na 
tym punkcie względnie spokojna. 
Wreszcie gly oni ucichło, zamknę- 
lam się w swoim pokoju iz bijącem sercem 
otwieralam kopertę. Rozcinalam ją nożykiem 
żal mi było rzucić na ziemię najdrobniejszy ka- 
walek papiera — zdawalo mi się, że ta cząstka 
ciebie. A polem rozłożylam arkusz zapisany 
trochę sztywnem, krętem Ae, 1 wolno za- 
trzy mując SIĘ W nieskończoność przy kaźdem 
niewyraźniej napisanem słowie zaczęłam 
czytać. 
W zniarę jak czytałam, żal mi było juź 
przeczytanych zdań, bo zbliżały mnie do kon- 
ca. — A byłabym chciala bez końca! bez kor- 
ca! widzieć tesłowa — te słodkie slowa, takie 
zmęczona 1 kochane i stęsknione. Eiye 
kaca U list do ust — najpierw w zgięciu 
1 gdzie go palee twoje przyciskaly — ze 
T m, że tam choć jakas cząstka z cie- 
bie została — a potem położyłam go na po- 
duszce, na nim rozpaloną twarz, i Mie amore 
na poplynęły lzy. 
Miękki papier, cały rozgrzany od mego 
policzka, przytulał się pieszczotą, jak Iwoja 
miękka dlon — iz ściśniętego gardła poczęłam 
przez łzy i szlochanie wołać — Stefanie! 
tanie : ty mój — jedyny — ukochany, 
wróci, 
Weisnęłam 


Ste- 
wróć! 


usta w poduszkę, bo balam 


| 
| 
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jest związkiem nawskróś po- ; 


R 


| 


1 
ł 


varla- 


ment nie zalaniu prosby o wydanie sado po- 


wszystkich | sla przez czas, przewidziany w ustawie do za- 
Ja- į dawnienia, 


a już występek popełniony przezeń 
stawal się bezkarny m Z tego powodu np. nikt 
nie odważał się jnż naw et skarżyć sądaownie 
į posła za choćby nawet najcięższą obrazę hono- 
ru lub oszezerstwo, popeinione drukiem, bo 
zawsze poseł tabi potrafil postarać się, by żą- 
danie sądu o wydanie go ugrzęzło na kilka 
miesięcy w komisyi i potem kpił sobie z sądu 
14 tego, któremu. krzywdę wyrządził. 

Na jednej z z parcel grantowych, powsta- 
tych po zburzeniu koszar Franciszka Józefa 
przy Stuhenrinugu, wzniesiono kosztem kilku 
milionów koron nowy wspaniały gmach dia 
poczi owej Kasy oszczędności i oddano go one- 
gdaj do użytku publicznego. Dotychczas mie- 


ścila się ta instytucya w starym budynku bi- 
hlioteki uniwersyteckiej. 
wzmagających się 
cztowej Kasy m dno, 


który jednak, wobec 
z każdym dniem agend po- 
dawno jnż nie od- 


się, by mnie służąca nie dosłyszała — i dusi- | 
lain się w tej beznadziejnej, szalonej rozpaczy i 
— nieprzytomna prawie. — 


Wołanie dziecka kil, otrzeżźwiło — trze- 


ba było wstać — obmyć twarz — zapudrować 
oczy — i znieść ciekawe spojrzenia służącej. 
której mimochodem nadmiemłam, że mnie zę- 


hy bolą. 

Potem wróciłam do swego pokoju i sia- 
dłam do listu do ciebie. 

Tych dlugich epistol, które piszę tak do- 
rywczo w ch wilach najgorszej tęsknoty — nie 
wyślę dziś może te wspomnienia, które so- 
bie wyczarowuję, rozstrajałyby cię zanadto — 
kiedyś — mój jedyny — kiedys, gdy cudem 
losu będziemy razem, dam ci pizeczy tać tę calą, 
moją meke, streszczaną w tych dlugich, niewy- 
sylanych listach. 

Wtedy będziemy mówić, żeśmy prześnili | 
ciężką zmore, ale już jest poza nami — obn-| 
dzimy się radośni na świ:to naszej miłości. 
Najdroższy — kiedyż 1. 


listopada. 
szaro — deszcz sączy się malemi 
zaciemnia tę trochę nieba widoczne- 
go w mieście — i niepostrzeżenie kładzie duże, 
oslizgłe kalnże po ulicy. — 
Jest mi tak smutno — tak bardzo ponuro 
i smutno. 
Kazałam zapalić pierwszy raz w piecn 
i zatuliwszy się szczelnie szalem, wcisnęłam się 
w kąt ogromnej ;ofy, naprzeciw ognia. 
Zeiemniało się — było ¿icho — mały sie- 
dzial w dziecinnym. pokojnu — bona czytała mu 
jakieś bajki, więc ciszy nie nie przerywało. 


Zimno, 
kroplami, 


Wschód słojtea o godz. v 
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Dingość dnia godzin 8 min. 5 
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„ a Ubyło dnia od wczoraj 1 min, 


powiadał $ swemu celowi. Malo wogóle jest in- 
stytucyj, któreby w oczach żyjącego pokolenia 
tak "ie rozrosly się, jak pocztowa Kasa 
oszczędności. Rozpoczęlu ona swą działalność 
w Anst bry w dniu AE stycznia 1858 na pod- 
stawie uchwalonej przez Radę państwa nstawy 
z 28 maja 1852. Lorza tkowo cala działalność 
tej iustytucyi polegała na przyjmowaniu, opro- 
centowanin i awracaniu wkładek oszczędności, 
składanych przez publiczność, tudzież na zaku- 
powanie państwowych papierów wartościowych 
na rachunek osób, mających w niej ulokowane 
pieniądze Z końcem pierwszego rohu suma 
wkładek oszczędności, ulokowanych w poczto- 
wych basach, wynosija S milionów koron, roz- 
dzielony ch na 853.053 książeczek wkladkowych. 
Dziś ogólna suma wkładek wynosi 218 milio- 
nów koron, a książeczek jest w obiegu z górą 
dwa miliony. Podnoszone początkowo obawy, 
że założenie pocztowej Kasy oszczędności gza- 
szkodzi prywatnym kasom oszczędności, nie 
sprawdziły się -- a stan wkladek, lokowanych 
w prywatny ch kasach, nietylko nie zmniejszył 
się, lecz przeciwnie ustawi icznie wzrastal. 
Olbrzymie rozmiary przybrał dział czeko- 
wy pocztowych has onaaz ganini, którego“ po- 
czatkowo wcale nie bylo. Wszelako już w kil- 
ka miesięcy po powstaniu instytucyi pierwszy 
jej dyrektor Koch zwrócił uwagę na to, że u- 
rzędy pocztowe, rozsiane gęsto po najodleglej- 
szych am monarchii, mogą być wybor- 
nem narzędziem do zapewnienia biednym lu- 
dziom prostego i taniego obrotu pieniężnego. 
Jakoż już z dniem 29. października 1688 ze- 
zwoliło ma jego wuiosek ministerstwo handlu, 
by posiadacze książeczek wkładkowych mogli 
za pomocą czeków dysponować swemi Oszczę- 
dnościani, przewyższającemi kwotę 100 złr., 
którą to kwotę później za dyrekcyi Kocha zni- 
żono na 100 koron. W ten sposób wytworzył 
się obrót czekowy. Z końcem roku 1856 liczył 
on 10.553 uczestników, a obrót roczny wynosił 
1500 milionów kor, dziś liczy 15.000 uczestni- 
ków. a obrót roczny przewyższa sumę 18 mi- 
liardów koron. Cyfra ta nabiera tem większego 
znaczenia, jeżeli się zważy, że składają się na 
nią same drobne kwoty, gdyż liczba załatwio- 
nych przesyłek czekowych wynosi z górą 40 
milionów. Oprócz przyjmowania wkładek i ob- 
rotu czekowego nprawia pocztowa Kasa oszczę- 
dności także inne dt: interesu baukierskiego, 
jak inkasso weksli, lombardowanie papierów 
wartościowych, eskontowanie asygnat salinar- 
nych, finansowanie pożyczek państwowych itp. 
Nowomianowany marszałek krajowy Au- 
stryi Dolnej książę Alojzy Liechtenstein objął 
wczoraj urzędowanie w Wydziale krajowym, 
Namiestnik hr. Kielmansegg wprowadził go o- 
ficyalnie w urzędowanie, przyczem wyraził na- 
dzieję, że między władzami rządowemi a auto- 
nomicznemi panować będzie zawsze jak naj- 
ściślejsza harmonia, tem bardziej, że długole- 
tnia przyjażń łączy namiestnika z nowym mar- 
szałkiem. Książę Liechtenstein odpowiedział, 
że zawsze był za tem, aby władze autonomi- 
czne szły ręka w rękę z polityczną administra- 
cya kraju, bo w tem jest najpewniejsza rękoj- 
mia jej powodzenia. Wobec tak lojalnego sta- 
nowiska, zajętego przez księcia Liechtensteina, 
trudno zaiste pojąć, dlaczego rządy od lat kil- 
kunastu tak rozpaczliwie broniły się przeciw 
mianowaniu go marszałkiem. 


Rada państwa. 


— Po O O DZ OI O DCR 0 


Wiedeń W dalszym ciągu wczorajszego 
posiedzenia, po przemówieniu p. Udrzala, 


zabral głos prezes Kola polskiego Dawid A br a- 
hamowiez. 


Wbrew pierwotnemu zamiarowi, nie chce 


mówca wobee wywodów popr zedniego mówcy 
mówić o stosunkach rolniczych, gdyż wywody 
te w zupelności popiora. Sądzi, że z żadnej 


strony nie natrafi na opozycyę, jeśli z pewnymi 
naciskiem podniesie, że dotychczasowa, niestrn- 


Oparlam bardzo zmęczoną głowę o poręcz ka- 
napy 1 wpatry wałam sie trochę bezmyślnie w 


| ogień. Czerwone plomyki mig saly szybko, obej- 


| 


maa Z WZA M 


=> Wina dalmatyńskie z własnych winnic polecaja 


mowały z całą świadomością swej potęgi ży- 
wiołowej suche polana — i buchały czasem pę- 
kiem iskier z sympatycznym trzaskiem. 

(znlam się dziwnie samotną — 

Przed oczyma poczęły mi się przesuwać 
sceny, różne dobre sceny z naszego życia i 0- 
władnęło mnie nieprzemożone pragnienie, bym 
cię mieć mogła choć chwilę tu przy sobie. By- 


libyśmy tak oboje siedzieli cicho, wtuleni w 
ten kąt kanapy - 1 myślałam sobie, że sama 


twoja obecność wystarczyłaby mi, zrezygiuowa- 
łabym nawet z twych ust i twych słów. 

I nagle przypomniala mi się żywo seena 

apen roku. — Pamiętasz wieczór św. Mi- 


* Przyszedłeś nad wieczorem męża mego 
nie było — bawiles się chwilę z chłopcem, któ- 
vemu przyniosłes cukierki -- a potem poszli- 
śmy tu, do mego pokoju. — 

byłam jakaś niezdrowa w ten dzień i tro- 
chę rozgorączkowana. Nie daleś lampy zapalać 
ze względu na mój ból głowy I usiedliśmy na- 


przeciw ognia, tu, na tej samej kanapie. 
Za oknem wiatr huczal — padał śnieg i 
ręce miales całkiem zmarznięte. MKazałam po- 


dać herbatę. Pierwszy raz piłeś u mnie, ze mną, 
herbatę — ta mysl sprawiała mi dziwną roz- 
ROG. = 
Na malym stoliczku postawiono dwie fili- 
żanki gorącego napoju i wtedy dopiero przy- 
szło mi na mysl, że nie mam ci co podać do 
herbaty. — Ale na tym samym stole leżał du- 
pa La 02 


a Mikolaj z piernika. -— 


zrobiony 
elasto "= 


był starannie. 


— Istotnie, 
1 śmiejąc 


| 

| wyborne 
się ofiarowałam ci filiżankę 

herbaty i kawalek Mikołaja. 

Z komicznem przerażeniem wziąłeś to o- 
sobliwe ciastko obłamywaieś żartobliwie tyl- 
ko końce makiem osypanej szaty. twierdząc, że 
nie może ;z krzywdzić świętego, zjadając mu rę- 
ce lub głowę. — Ale głos ci drżał lekko 
czułam, "że ta intime herbata w rozmarzająco 
ciepłym. mrocznym pokoju i na tobie robi 
wrażenie. 

Przytuliłam się do ciebie. W takie miękkie 
proste fałdy ukladal się mój szlafrok. Gładziłeś 
go chwile ręką — a potem objąłeś mnie deli- 
batnie w pól i przygarnąłeś do siebie. — Moja 
beląca głowa leżała tak błogo na twych pier- 
siach - przymknęłam oczy. Ty piłeś jeszcze 
herbatę — i ten prosty, zwykły akt wspólnego 
podwi ieczorku, nabierał w mych oczach jakiejś 

| ogromnej doniosłości. — Byliśmy tacy jacyś 

zespoleni i swoi — już nietylko w tych upa- 
jających. lub ciężkich chwilach — ale w takim 
drobiazgu codziennego proin — 

Czułam się taką twoją, 1 tak bezpieczną 
w twem ramieniu, i tak upojoną wrażeniem, że 

tak ogromnie 


oto siedzimy razem i jestesmy 
jakimś wyrokiem 


blizcy i należymy do siebie 
nappaa praw życia. — 

I przymykałam oczy i byłabym chciała 
tak siedzieć w wieczność.. 

Teraz nagle przyszło mi wspomnienie te- 
go wieczoru. — Dziwny chłód mnie owiał 
Stefanie ! Jestem dziś także sama, i zmeczona, 
i bezsilna tak bardzo — Stefanie |... 


(Ciąg dalszy nastąpi). 


Lwów i 
Jidolić Czarnieckiego 3. 
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dzona działalność parlamentarna rządn, z wy-|ne zostaly przedłużone o 2.100 kin, a nchwa- 


jatkiem przeprowadzenia kilku spraw, jak np.: | lone koleje państwowe o 600 km. — Od pe- 
noweli przemysłowej i npaństwowienia kolei | wnego czasu jednak Izba nie mogla spełmać 


swoich obowiązków. Z chwilą. kiedy obstrukcya 
uroczyście została tn wprowadzoną. z chwilą, 
gdy zasada większości parlamentarnej została 
podeptaną, kiedy każdemu posłowi wolna było 
za pomocą wniosków naglych do pewnego sto- 
pnia samowolnie kierować obradami, z tą chwi- 
lą Izba była osądzona. Czy mając za sobą po- 
dobne przykłady postępowania, nowa lzba, nie 
posiadając odpowiedniego regulaminu, będzie 
mogla dzialac? Powątpiewać o tem należy! — 
Spada za to wialka odpowiedzialność na rząd, 


północnej, ograniczyła się głównie do przepro- 
wadzenia reformy wyborczej. /Potakiwania). 
Przy użyciu wszystkich sil, słnżących rządowi 
do dyspozycyi, została reforma wyborcza w 
możliwie krótkim czasie przeprowadzona. By- 
lem więc przekonany, że te stronnictwa, które 
w reformie wyborczej widzą uniwersalny środek 
na wszystkie spoleczne, polityczne i ekonomi- 
czne choroby, skorzystają z pierwszej sposobno- 
ści, aby rządowi odpowiednio podziękować i 
wyrazić mu zaufania, oraz popierać go na każ- 


dym kroku. (Glosy: Bardzo słusznie). Z wiel |że przeprowadził reformę wyborczą bez równo- 
kiem tedy zdumieniem sluchalem, jak przy | czesnej reformy regulaminu. , 
piarwszem i drugiem czytaniu większa część P. Schalk: ł bez niemiaekiego języka 
mówców z tych stronnictw, które tak bardzo | parlamentarnego! (Protesty). 


P. Abrahamowicz, kończąc, oswiad- 
czył, że jego stronnictwo żywi do obecnego 
rządu pełue zaufanie 1 najwyższą sympatyę. Na 
wynik jego dotychczasowej działalności czokać 
Jeszcze należy, aż rządowi uda się spełnić nadzie- 
ja i zamiary, Jakie się wiążą z reformą wyborczą, 
w pierwszyin zaś rzędzie załagodzenie walki naro- 
dowościowej, która sprowadziła tyle nieszczęść na 
Monarehię, dalej sprawiedliwą 1 słuszną ugodę 
pomiędzy obiema połowami Monaretii. Wresz- 
cia niechaj rząd pamięta, że jego obowiązkiem 
jest wskrzesić zdolność oporu przeciw chorobli- 
wym prądau czasu. Obowiązek powyższy jest 

at | jednym z najdonioślejszych wobec państwa, ja- 
mówca wczorajsze wywody ministra skarb JEŻ obudzenie poważania i poszanowania dla 
w komisyi budżetowej w sprawia nrzędników i | urządzeń państwowych. W przekonaniu, że rząd 
sług państwowych. (Oklaski Polaków). Nie | spelni swe zadanie, stronnictwo mówcy będzie 
potrzebuję uzasadniać konieczności tej akcyi | głosowało za prowizorynm budżetowem. (Żywe 
i powołuję się tylko na to, co jako jeneralny | oklaski Polaków. Mówca odbiera liczne gratu- 


sprawozla wea galicyjskiego budżetu krajowego | lacye). ° 
P. dr. Steinwender wystąpi bardzo 


zaproponowałem i co Xejm galicyjski w roku b. 
ubiegłym bez sprzeciwienia się przyjął. Dla | ostro przeciw obstrmkcyi, która szkodzi równo- 
każdego, kto zna bliżej stosunki ekonomiczne, | cześnie ludom i państwu, przemawiał za sy- 

stemem oszczędnościowym, przeciw dalszym bu- 


5 . : . 

było zupełnie jasnem, że obecne dodatki akty- 
dowom kanalów, a za regulacyą plac nrzędni- 
ków i uwolnieniem ich od długów. za ogólnem 


walne nie odpowiadają więcej stosunkom. (Ż3- 

we potakiwania). Przy sanacyi stosunków urzę- 
ubezpieczeniem na wypadek nirzdolności do 
pracy. Mówca oświadczył się wreszcie stanow- 


dniczych potrzeba również przeprowadzić re- 
czo za centralną Kasą związkową i oświadczył, 


występowały za reformą wyborczą —— znalazla 
się na liście przeciwnej. (Wesołość). Nawet po- 
sel Adler, którego program został przecież prze- 
prowadzony, widział się spowodowany zabierać 
głos jako mówca contra i swoją nadzwyczajną 
elokwencyę, a zwłaszcza wymowę agitatorską 
zwrócić przeciw agrarynszom. Czy to jest zwy- 
czajna niewdzięczność, którą spotykamy na 
każdym kroku w życiu politycznem i spole- 
eznem, czy też co innego, czy jest to może ów 
program, którego warunkiem egzysteneyi Jest 
szerzenie ustawicznego niezadowolenia? (Zywe 
potakiwania). 2 | 

Z prawdziwem zacośćnezynieniem przy 


zł 
n 
i 


formę dotyczących ustaw. Mówca spodziewa 
się, że minister skarbu i rząd takża i w tym 


kierunku uczynią w nowej Izbie propozycye, | że będzie głosował za prowizorynm bndżeto- 
które jedynie tylko w ramach normainego | wem. z 


budżetn sa możliwe. Przy tej sposobności musi 
mówca wskazać na lo, iż wielu posłów mówilo 
o pomnożeniu liczby urzędników, zwlaszcza 
w «entralnych władzach. Pomnożenie to pray- 
brało wielkie rozmiary. „Jeśli się chee piacić 
urzędnikom jak należy, jeśli się pragnie, aby 
ich pobory równały się poborom urzędniczym 
w innych państwach, to muszą nastąpić pe- 
wne oszczędności i pewna rezerwa w pomna- 
Żaniu posad nrzęduiczych, co możliwe jest tyl- 
ko za pomocą uproszczenia administracji 'ży- 
we potakiwania i stopniowania instaney]. przez 
pewną decentralizacyę bez naruszenia jednoli- 
tości administracyi państwowej w dobrze zro- 
znmianym sensie. 

W związku ze sprawą urzędników pozo- 
staje kwestva bytu duszpasterzy. Dla szerokich 
mas ludności jost rzeczą niezrozumiałą, dlacze- 
go owa ustawa, znana pod szumnym tytułem 
„ustawy o kongrni*. mimo, że właściwie z kon- 
gma nie nie ma do czynienia, gdyż chodzi 
w niej tylko o polepszenie bytu niższego kle- 


P. hr Frauttmanusdorit oświudczył, 
że będzie głosował za prowizoryum bndżeto- 
wem tylko po ciężkiej walce wewnętrznej, po- 
nieważ nie ma zautania do rządu i obawia się, 
że zatarg z Węgrami zakończy się na nieko- 
rzyść Austryi, a nadto z powodn przeprowa- 
dzonej przez rząd reformy wyborczej. 

Reprezentanci niemieckiej wielkiej wia- 
sności opuszczają tę fzbę w poczuciu wypelnio- 
nego obowiązku wobec (Cesarza, ojczyzny i na- 
rodu niemicekiego. Rząd myli się, jeżeli sądzi, 
że wielką własność usunął z życia polityczne- 
go. Dzięki swemu stanowisku, pracy na roli i 
lączności z włościaństwem, powróci ona do lz- 
by w pierwszym szeregu bojowników za naród, 
Cesarza i ojczyznę. Jeżeli powróci zaś, to nie 
jako konstytucyjni reprezentanci rządu, ale ja- 
ko prawdziwa i obywatelska reprezentacya rol- 
nietwa. 

P. dr. Baksa oświadczył, że rząd o- 
becny okazał się niesprawiediiwym dla naro- 
dn czeskiego, stronnictwo przeto mówcy gło- 


ru i o emerytury pensyonowanych duchownych | sowat będzie przeciw prowizorynm bndže- 
tak dlugo musi czekać na załatwienie. 26 | towemnu. 


załatwianie to napotyka na trndności z pewnej 
strony, która ma inny program religijny, temu 
się mówca nie dziwi, ale Izba, która w wię- 
kszości swej tak bardzo przywiązana jest do 
Kościoła katolickiego, ma prawo żądać szyb- 
kiego załatwienia tej ustawy. Mówca prosi 
lzbę, aby w imię sprawiedliwości, ze względu 
na to, że chodzi o podwyższenie plac, które w 
wielu wypadkach nie równają się nawet piacy 
słngi urzędowego (głosy: słuchajcie, słuchajcie, 
że chodzi o podwyższenie płac dla tych, kto- 
rzy mają studya i mają prawo żądania od pan- 
stwa takich warunków, aby przynajmniej skrom- 


Fryderyk hr. Deym zaznaczył, że refor- 
ma wyborcza gabinetu (Fantscaa byla sta- 
nowczó korzystniejszą dla Czechów, aniżeli ga- 
binetu ohecnego, oraz wykazywał, że postula- 
ty, zawarte we wniosku zmierzającym do roz- 
szerzenia autonomii krajów, powinny równocze- 
śnie być załatwiane z rozwiązaniem kwestyi 
reformy wyborczej. Mówca zakończy? slowami: 
Jest naszym obowiązkiem iść razem z ludem 
rolniczym, z którym się zrośliśmy, i spodziewam 
się, że ta lączność z naszą ludnością rolniczą 
umożliwi nam poświęcenie naszych sił dla o- 


hyp > inter dosc E $ s r Š 
d EAR >, |chronv interesów tego ludu i ojczyzny. /Żywa 
nie mogli żyć — aby dotyczące przedłożenie | plaski; P pa y 
aas { akty i we M Na tem obrady przerwano. 
. De t ala KEVAL - Ez . 
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zarenamowicz —- w pięsnaj Mowie wyęomo | wnięsele posłów >llessmans, Giąossa,  Szuster- 


nej w Radzie przemysłowej o rozwoju an trya- 
cklego przemysłu, podniósł, że w ostatnich 
dwóch latach rozwój był znaczny 1 że ma na- 


sica 1 tów. 


w sprawie zmiany $ 5-go ustawy 
zasadniczej 


o zastępstwie państwa. Propono- 


e T i r E L A S |wany projekt ustawy zawiera następujące po- 
dzieję, 14 w rokn bieżącym zaczuie SiĘ NOWA| Stanowienie: „Diezba: członków Tzby panów, 


era przemysłu anstryackiego. Jest to pomyślny 
bardzo fakt, gdyż oznacza zawsze podniesienie 
dobrobytn i gospodarki. Mówca musi jednak 
zwrócie uwagę rządu, że niestety w Galicylta- 
kiego rozwoju ani śladu. (Potakiwania.) 
Ustawy, proponowane w celu podniesienia 


powołanych dożywotnie 
ma przekraczać 170, i 
niż 150*, 

Wniosek zmierza do tego, by ten projekt 
ustawy był traktowany ze wszelkiemi dozwo- 
lonemi regulaminowo skróceniami. (l iyby przed 


przez (Cesarza, nie 
me mu być niższą, 


przemysłu, jeśli kiedykolwiek, to w obecnych | obradami nad tym nagłym wnioskiem lub 
stosunkach powinny być uchwalone. Popieranie | w ich czasie zapadła w tej sprawie uchwa- 
uustryackiego przemysin wymaga w pierwszej | ją [zby panów i uchwalę te  przedłożono 
linii zdobycia nowych targów, podniesienia 0- | Izbie posłów, to wnioskodawcy proponują, 
gólnego dobrobytu i własnej komsumeyi, alejąby uchwała Teby panów była traktowaną z 


nie może odbywać się w ten sposób, iżby ka- 
żdy krok, skierowany ku poparciu przemysłu 
w kraju. który go dotąd nie posiadał, mial być 
uważany za szkodę, wyrządzoną anstryackiemn 
przemysłowi. 

W związku z popierani m przemysłu stoi 
sprawa komunikacyj. Mówca musi przedewszy- 
stkiem zwrócić uwagę na przyrzeczenia, odno- 
szące się do budowy kanalow i na czynione 
ciągle starania, aby o tej sprawie zapomniano. 
(Głosy Polaków: Niestety !. 

Koliszer: Nie przeprowadza się uchwa- 
lonej ustawy. 

Abrahamowicz: Dotycząca ustawa 
istnieje dotychczas, a jest obowiązkiem rządu 
nstawy wykonywać i szanować jn. Jestem prze- 
konany, że kanały, tak, jak zostały nchwalone. 
nie mogą zniknąć z powierzchni działalności 
rządn (oklaski Polaków), na podobne zniknię- 
cie nie można się zgodzić. W krótkim czasie, 
będącym jeszcze do dyspozycył, jest wiele 
spraw do zalatwienia i pośpiech jest wskazany ; 
wystarczy wskazać tylko na ostateczne zala- 
twienie noweli przemysłowej, ustawę o kongrni, 
ustawę o uwolnienin konwersyj długów hipota- 


wszelkiemi wedlug regnlamitn możliwemi skró- 
ceniami. 

Odezytano szereg intęrpelacyi, w tem in- 
terpelacyę p. breitera w sprawie zalatwic- 
nia wniesionego do ministerstwa rolnictwa przed 
trzema laty rekursu Jakóba Blanfeldera w Nic- 
znanowicach; w sprawie pensyi stabilizowa- 
nych pomocników kancelaryjnych przy admi- 
mstracyi podatków we Lwowie: i w sprawie 
traktowania starszego dozorcy straży skarbowej 
Alberta KRoaścinka przez krakowską powiatową 
dyrekcyę skarbu. 

Dalej odczytano interpelacyę p: $chnei- 
dra do ministra sprawiedliwości w sprawie 
zamordowania chłopa Walentego Grigera w 
Białobrzegach. Interpelant oświadcza, że śledz- 
two wstępne jasno wykazało, iż Jakób Stern, 
szynkarz w Białobrzegach, jest mordercą Gri- 
gera: Stern został oskarżony o morderstwo i 
skazany na śmierć przez powieszenie. Trybunal 
kasacyjny bez podania motywów zniósł wyrok 
i zarządził pouowna rozprawę przed sądem 

rzysięgłych w Rz szowle. Rozprawa trwała 
od 26 do 30 listopada. Tinm żydów, którzy w 
Rzeszowie i w Łańcucie na pokrycia kosztów 


cznych od należytości, 1 inne. | obrony i na inne wydatki zebrali setki ko- 
W dalszym ciagu swej mowy p. Abraha-!ron, byl obecny przez przeszło pięć dni 


w sali sądowej. Profesor uniwersytetu dr. Ro- 
senblatt z Krakowa bronit Sterna, który na 
podstawia nowego werdyktu przysięgłych zo- 
stał nwolniony. Przeciw temn wyrokowi pro- 
kurator zgłosił zażalenie nieważności. Ponie- 
waż obawiać się należy, że morderca, nie 
odpokutowawszy swej zbrodni, będzie nwolnio- 
ny, a pozostała wdowa i pięcioro niezaopa- 
trzonych dzieci będzie wydanych na nędzą 
i głód, interpelant zapytuje, czy minister 
sprawiedliwości gotów jest poczynić konie- 


mowicz wyraził się. że wprawdzie łacińskie 
przysłowie powiada: De mortuis nil nisi bene, 
musi jednak w obecnej chwili wypowiedzieć tę 
prawdę, że ci wszyscy, którzy dążyli do jak 
najszybszego załatwienia retormy wyborczej, 
wydali o czynności Izby wyrok ujemny. Jednak 
ostatnie chwile tej Teby dały wiele doniosłych 
nchwał, mających wielką wagę dla interesów 
państwa i ludu, około uregulowania finansów i 
pod innymi względami (Żywe potakiwania). 
Szczególnie należy to powiedzieć o 9, 10i II 


sesyi. czne kroki, by spowodować, ażeby żyd, Ja- 
Izba rozwiuęla ogromną działalność na | kób Stern nie bel w trybunale kasacyjnym 


wszystkich polach gospodarczych. Przeszło 60 
kolei lokalnych jest %apewnionych. Linie lokal- | 


Niema drożyzny! 


protegowany. 


P. Ofner w zapytanin do prezydenta 
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PRZEGLĄD z dnia 22 Grudnia. 1906. 


urguje odpowiedź na wuiesioną 
handlu interpalacyę w sprawie zamierzonego 
podwyższenia należytości pocztowych 1 telo- 
graficznych. 

Następne posiedzenie dziś o godzinie 11. 
przedpołndniem z tym samym porządkiem 
dziennym. 


Wypadki w Rosyi. 


Moskwa. W tutejszym teatrze urządzeno 
wczoraj podczas przedstawienia wielką mani- 
festacyę na cześć cara. IPnbliczność odśpiewała 
kilkakrotnie hymn carski. 

Tyflis. Polowy sąd skazał na ciężkie robo- 
ty przymnsowe 24 rewolucyonistów. Skazanym 
poprzednio na śmierć 5 rewolucyonistom za- 
mieniono tę karę na roboty przymusowe, ponie- 
waż wymienili współwiunych i wskazali miej- 
sce, gdzie były ukryty broń i bomby. Na pod- 
stawie tych zeznań aresztowano i zesłano na 
Syberyę 53 członków organizacyi rewolucyjnej. 

Moskwa. Rektor uniwersytetu podal do 
wiadomości, że 19 bm. otrzymał pismo komen- 
danta miasta z oświadczeniem, iż wiadomo mu, 
że na uniwersytecia odbywają się bez przerwy 
zgromadzenia rewolneyjne z udziałem osób nie 
należących do uniwersytetu. Komendant miasta 
nie może w interesie bezpieczeństwa publiczne- 
go na to zezwolić i zwraca uwagę rektora na 
to, że gdyby rektor nie mógł tym machina- 
cyom kresu polożyć, on ze swej strony bylby 
zmiszony uniwersytet postawić pod dozór po- 
licyjny. Rektor zwraca uwagę stndentów na 
grożące niebezpieczeństwo. 


. 
Rada miasta Lwowa. 
Lwów, 21 grudnia. 

(Rezolucya w sprawie walki w Poznańskiem o pol- 
skie wyklady religii w szkołach. Sprawa ubogich. 
Bilans zakładu elektrycznego ga r. 1905. Zamó- 
wienia dla tramuajn elektre Opłaty rzećniano). 

Na wczorajszem posiedzenin Rady miej- 
skiej przed przystąpieniem do porządku dzien- 
nego, zażądał głosu p. wiceprezydent Giuchciń- 
ski. „Stoimy wobec zdarzenia dziejowego, które 
w historyi ludzkości nie ma sobie równego 
mówił p. Cinehciński, a Rada sluchala jego 
przemówienia stojąc. — Sto trzydzieści tysięcy 
dziatwy na wielkopolskiej ziemi urządza marn- 
dę szkolną, broniąc się przed germanizacją, 
znosi największe kary i plagi, bo nie chce się 
nczyć religii w języku, ktorego nie rozumie”. 
Następnie w gorących wyrazach mówca przed- 
stawił bezprawne i nieludzkie postępowanie rzą- 
du pruskiego wobec Polaków w tamtejszym za- 
borze i zaproponował następująca rezolucyę: 

„Dziatwie polskiej w zaborze pruskim, 
która broniąc się od przymusu nauki wiary oj- 
ców w obcym języku, broni zarazem nieprze- 
dawnionych praw narodu — wyraża Rada sto- 
lecznego miasta Lwowa gorący podziw i cześć; 
ich rodzicom serdeczne współczucie, a wszyst- 
kim rodakom pod praskim zaborem szle wyra- 
zy bratniej zachęty w walce o najświętsze do- 


bro ludzkości, w walce, która się zakończyć 
musi zwycięstwem niezłamanego wiekowymi 


klęskami ducha polskiego“. 

Wśród głośnych oklasków Rada przyjęła 
tę rezolucye. R. dr. Adam urządził między ra- 
dnymi składkę na rzecz dzieci poznańskich. Na 
podorędzin zebrano przeszło 1.060 koron. 

Z kolei z porządkn dziennego r. dr. Was 
amg roferował o sprawie opieki nad ubogimi. 
Referent. przedstawił uchwalony już przez fiadę 
w r. 1889, leez dotąd w życie nie wprowadzo- 
ny, regulamin opieki nad ubogimi, wraz z po- 
prawkaini, które referent nważa za konieczue 
do tego, aby ów vegulanin można wprowedzić 
w Życie. lmieniem sekcyi 1 zażądał również dr. 
Wassung npoważnienia dla sekcyi na rok przy- 
szly rozporządzania nagromadzoną w funduszu 
nbogich kwotą 106.000 koron. lłozwinęla się 
dysknsys, w której głos zabierali rr. dr. Miko- 
łajski, dr. Mahl, Hucec, dr. Lilien, dr. Dwerni- 
cki. Bol. Lawicki, Jaworski i Laskownieki. Rr. 
dr. Dwernicki, dr. Lilien i Mak] domagali się 
usunięcia przyjętej w owym regulaminie różni- 
cy między nbogimi chrześcijanami i izraelitami; 
r. Bol. Lewicki poniósł konieczność wprowadze- 
nia takich wykazów ubogich, któraby uniento- 
żliwidy uprawiany przez sprytna indywidua 
wyzysk dobroczynności publicznej. Po za tem 
wszysey mówcy wraz z referentem drem Was- 
sungiem nio szczędzili ostrej krytyki przedłożo- 
nemu regulaminowi. pelnenn binrokratycznych, 
niepraktycznych, a nawet niedorzecznych po- 
stanowień. Ostatecznie na wniosek r. dra Dwer- 
nickiego sprawę tę odroczono do stycznin z tem, 
iż dla tej sprawy zwolane ma być specyalne 
posiedzenie. ą 

Następnie z reteratu r. dra lLoewenstetna 
Rada zatwierdziła bilans zakladu elektryczne- 
go za rok 1905 i podwyższyła w bilansie tym 
wykazany fundnsz renowacyi z 80.060 kor. na 
115.000 koron. 

Potem z referatu r. Kpplerx nelwalono 
zamówić u firmy Siemens à Schuckertswerke dla 
tramwaju elektrycznego armatnry do TO wa- 
gonów tramwajowych po 5.415 koron za sztu- 
kę, następnie przyrządy i aparaty do rozdziel- 
nicy (Maximalausschalter) za sumę 10.820 kor. 
Do budowy nowej centrali postanowiono zamó- 
wić u pana Polturaka 250.000 cegiel z wypału 
br. po 40 kor. za tysiąc i 1500000 eegiel z 
wypałn r. przyszłego po 34 kor. za tysiąc. Od- 
mienny wniosek r. Śliwińskiego, aby nie zama- 
wiać cegieł, lecz wprzód rozpisać konkurs na 
przedsiębiorstwo budowy, upadl. 

W końcu r. Włodzimirski refe:rowal o o- 
platach rzeżnianych. Uchwalono pobierać je w 
r. 190% w tej samej wysokości, co w r. bleżą- 
cym, a tylko od koni pobierać 2 kor. a nie 5, 
jak dotąd. Sprawę uregulowania opłat rzeżnia- 
nych wedle wagi, a nie jak dotąd jest prakty- 
kowane od sztuki, odroczono aż (dlo czasu ure- 
gulowania pod tym samym względem oplat ak- 
cyzowych. i 

Zyczeniem „Wesolych Swiat” 
dent zamknął posiedzenie. 


mJ 


pa nh prozy- 


Krajowa Rada kolejowa 


zebrała się wczóraj w gmachu sejmowym na 


zwyczajną sesyę. Na ak dziennym było 
sprawozdanie Wydzialu krajowego o akeyi 


kraju na polu popierania budowy kolei lokal- 
nych w czasie od czerwca do grudnia b. r. 
Na ostatniej sesyi przydzielila krajowa 
Rada kolejowa kilka spraw ścislejszemu komi- 
tetowi, który załatwił je w następujący sposób: 
Co do budowy kolei Zakopane-Świnnica, 
to oświadczył referent Wydziału krajowego dla 
spraw kolejowych, że finansowe poparcie bu- 
dowy tej kolei z funduszów krajowych moglo- 


by nastąpić tylko w tym razie, gdyby stwier- | nów, bez względu 
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nómiczna dla kraju 
czem nie może być mowy. póki nis bedzie za- 
pewnione, n. p. w formi» gwarancyi frachtów, 
Że z kolei tej korzystać będą na większą skalę 
założona eksploatacye przemyslowe kamienio- 
łomów i pokładów rudy, jakie w rejonie atra- 
keyjnym tej kolei znajdować się mają. bopar- 
cie finansowe z funduszu krajowego dla tej 
kolei, gdyby jej przeznaczeniem miało być 
tylko ożywienie ruchu turystycznego, nie by- 
łoby nzasadnione. 

Dalej komitet uchwalił doradzać Wydzia- 
łowi krajowemu przeprowadzenie studyów pod 
względem wprowadzenia taniego typu budowy 
kolei trzeciorzędnych przez zbadanie na miej- 
sen istuiejących podobnych kolei najniższego 
rzędu w innych państwach i krajach, a w szcze- 


gólności na Węgrzech, gdzia te koleje mają 
charakter rolniczo-gospodarski. 
Co do zaprowadzenia ruchu automobilo- 


wego do zdrojowisk, to komitet uznaje, Że an- 
tomobile drogowe moga mieć racyę bytu tylko 
jako konknrencya z wekikułami o sile kon- 
skiej: automobile zaś na szynach mogą mieć 
znaczenie tylko dla rnelm osobowego. 

W sprawie kolei Lwów-Stojanów doradza 
komitet Wydziałowi krajowemu przeprowadze- 
nie stndyów technicznych, celem zbliżsnia linii 
kolei Lwów-Kamiouka-Stojanów do zakładów 
krajowych w Dublanach i dla poprowadzenia 
w dalszym ciągu trasy wzdiuź torfowisk, aż 
do przekroczenia doliny „Starej rzeki” kolo 
Zapytowa, a to w tym celn. by umożliwić i 
nlatwić eksploatacvę torfowisk tak słanowią- 
cych własność kraju, jas i prywatnych, 

Sprawa ułożenia dalszego programu akeyi 
krajn na polu popierania bndowy kolei niższo- 
rzędnych nie przyszia pod obrady komitetu. 
W sprawozdaniu Wydziału krajowego podnie- 
siono, że teoretycznie rzecz bioryc, zdawaćby 
sią moglo, iź byłoby pożądanem opracowanie 
ogólnego krajowego programu budowy kolei 
miższorzędnych z ustaleniem porządku ieh bu- 
dowy, w miarę ich użyteczności. W praktyce 
jednak ułożenie takiogo programu, a w szcze- 
gólmości zrealizowanie go, natrafia na trudno- 
séi, które czynią program bezwartościowym. 
Przedewszystkiem ułożenie takiego programu 
kosztowaloby wiele, gdyż trzebaby przeprowa- 
dzać stndya komereyalne i techniczne, a ponie- 
waż bndowa takich kolei przychodzi do skutku 
za przyczywieniem się pajistwa, kraju i ezyn- 
ników intoresowanych, więc jednostronne za- 
projektowanie kolei nie może zapewnić jej bu- 
dowy. Nawet gdyby zapewniony był udzial tych 
czynników, to w razie wypracowania progra- 
mu, może wyłonić się, z powodu zmiany sto- 
gunków ekonomicznych. przemysłowych i t. p., 
w danej okolicy nowy, Vieprzewidziany w pro- 
granie projekt, pilny bardzo i pożądany. Taka 
zaś budowa pozaprogramowa burzyłaby cały 
ułożony plan. 

Dechody z kolei 
były ogółem wyższe o 70. 
wnaniu z r. 1905, a przeciętny 
na | kilometr wykazały koleje: 

Przebinia-Skawce 11.610 koron (przyrost 
(0.8 pre), Pila-Jaworzno 11.15% kor. (przyrost 
8.5 pre), Chabówka-Zakopane 4,534 kar. (uby- 
tek 1.1 pre,,  Delatyn - Kołomyja - Stefanówka 
D.3TT |przyrost 6.1 pre), Borki wielkie-Grzy- 
małów 4.848 kor. (przyrost 89 pre.), Lupków- 
Cisna 4.475 koron (przyrost 97 pre.), Przeworsk- 
Dynów 2.42 kor. (przyrost TTS pre.). i 

(ie rezultaty wykazują staly wzrost do- 
chodów na krajowych kolejach lokalnych. Przy- 
czynę ubytku w dochodach o 14 pre. na linii 
(babówka-Zakopane należy sznkać w zanniej- 
szonym ruchu osobowym na tej linii. 

Z uznanych przez Sejm kolei lokalnych 
nie podjęto dotychczas budowy: kolei a Nowe- 
go względnie Starego Sacza do Szczawnicy, 
kolei z Drotohyeza do Śtebnika i z Podgórza 
do Myslenie. Arealmowanie pierwszej kolei ua- 
trniiło na truilności, które musiały wstrzymać 
jej wykonanie. Mianowicie nie zdołano zebrać u- 
dzialów iuteresentów miejscowych w takiej wy- 
sokości, aby slinansowanie tego przedsiębiorstwa 
było do przeprowadzenia. 

Kałej Drohobycz-Stebuik będzie 
być w najbliższym czasie zrealizowana. 

Ponieważ projekt budowy kolei lokalnej 
Podgórze-Mysienice natrafili na trudności, prze- 
to Wydział krajowy ma zamiar wziąć pod roz- 
wagę projekt budowy kelei nermalno-torowej 
ze Swoszowice do Myślenie —: z ewentualnem 
przedłużeni:m jej do Mszany dolnej. 

Kolej lokalna Lwów-Stojanów ma być bu- 
dowana jako kolej gwarantowana przez kraj. 

Brdowy kolei lokalnej Kolomyja Kosów- 
Kuty Wydział krajowy nie może zalecać te- 
raz z powodn znacznych kosztów buđowy, któ- 
re wykazały studya techniczne przeprowadzane 
nad nią. 

Co do kolei Mnszyna-Krynica, to jest uza- 
sadniona nadzieja, że budowa jej jeszcze w te- 
gorocznoj sesyi Rady państwa zapewnicną z0- 
stanie. 

Sprawa kolei lokalnej do Brzozowa będzie 
mogla być rozstrzygnięta dopiero wtedy, gdy 
zapadnie decyzya o projekcie budowy kolei z 
Przemyśla do Sanoka. 

Aby zapewnić połączenie kolejowe m. 
Kolbuszowy, przestadyował Wydział kraj. ko- 
mercyalnie następujące trzy linie: Tarnobrzeg- 
Majdan - Kolbuszowa - Głogów - Rzeszów : Nisko- 
Bojanów-Majdan-Nolbnszowa-Głogów - Rzeszów; 
Rozwadów-Bojanów- Majdan - Kolbuszowa - Rop- 
czyce. Oprócz tych lini zasługnje jeszcze na 


lukalnych w roku 1906 
280 koron w poró- 
dochód brutto 


mogła 


uwagę linia Mielac- Kolbuszowa-Sokołów-Te- 
Ża js. 
Za  pośrednictwen  miusterstwa kolei 


w Wydziale krajowym projekt bu- 
dowy kolei z Przemyśla do Sanoka trze- 
ma trasami: |) na bBirczę, 2) wzdłuż Sanu, 
5) z ominięciem Dubiecka i Dynowa na Iskan 
Piątkowa, Jawornik ruski do Sanoka. Tnte- 
resom krajowym odpowiadałaby najwięcej tra- 
sa drnga. 

Rada zawiadowcza koloi Lwów-Jaworów, 
zaanierzu przedłużyć linię kalniową do Bobrów- 
ki, na koło Jarosław-Sakal. 

Kolej Łodygowice-Bnczkowice 
zamierzają wybndować właściciele fabryki mue- 
bli giętych: Aadolf Wesel i Leopold Pilzer. 
Projekt jej ma być jeszcze w tym roku przed- 
łożony ministerstwn. Długość jej wynosić be- 
dzie okolo © kim. 


L4 . 
0 io czem piszą, 

*" Jako architekt w zawodzie kolejowym po- 
rusza p. Henryk Starck w Dzienniku polskim 
sprawę budowli kolejowych. które bywają wy- 
konywano ściśle według przestarzałych szablo- 
na kraj i warunki miejsco- 
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cokolwiek na lepse, czego dowodem główm i 
dworzec kolejowy wo Lwowie. lecz wyłom tet 
zrobiony w dotychczasowej zasadzie. radzi Jh 
Starck stale i wytrwale powiększać przez ciąg 
stosowania dorobkn ludowego, rodzimego, CA 
to w architekturze zewnętrznej nowych budy 
ków kolejowych, czy też w robotach stolarskich 
śluserskich ete. 

Wśród projektów, nadeslanych na konkuś 
kościoła św. Elżbiety we Lwowie w raku 1905 — 
pisza p. Starck --- zwróciła na siebie uwage, proch 
innych wyróżnionych nagrodami) praca. opatrzona 
godlem „Niespodziany*, śmialym pomyslem zastosó 
wania w brdynka monumentalnym motywów Za” 
kopańskich Był to pomysł tem śmiolszy, że jak 
dotychezas, nie wiele mamy wlasnych prac arche 
tektonicznych, opartych na motywach ludowych 
Autorem wspomnianego projektu był architekt J 
rosław Wojciechowski z Warszawy, a projekt jego 
zaglugnie na uwagę nietylko jako pierwsza większa 
praca, w której zastosowano nżycie motywów Za 
kopańskich, lecz i jako piękne wogóle dzieło ar- 
chitektoniezne. 

Zdawacby się mogło, Że nie istnieje żaden 
związek między bułynkami kolejowymi, a poruszo- 
nym powyżej projektem na kościól św. Elżbiety 
we Lwowie; a przecież tak nie jest, bo jeśli spo- 
sobu zakopanskiego, stosowanego dotychczas w drze- 
wie, nżyć można było w monumentalnej architektu- 
rze kościelnej, to tem łatwiej da się on  zastoso” 
wać w budynkach kolejowych, które się zawsze 
skromnością architektoniczną cechowały. Praca je 
Wojciechowskiego służyć może za przykład, jak 
powinniśmy dążyć do wytworzenia samodzielnych 
owoców pracy, opartej nie na ciąglem powtarzaniu 
kształtów wszędzie występujących, lecz takich, któ- 
re mówią dobitnie o naszym dorobku własnym i 
przynależą do naszycli miejscowych warunków. 
Przestańmy jnż raz odgrywać rolę papugi, nie le- 
kceważmy i nie traktnjmy pogardliwie tego do- 
robku, który może nam dostarczyć wskazówek i 
środków do dalszaj pracy, bogactwo jego bowiem 
wkłada na nas poważne obowiazki wagle- 
dem przeszłości i płzyszlości. Należy więe wamódz 
nasze siły, naszą energię i pracę, odpowiednio do 
wielkości obranego celu, drogą zaś do niego 
oparcie się na motywach - lndowych, podnoszenie 
ludowych natchnień do potęgi, przenikającej i ogar 
niającej ludzkość cała. 


KRONIKA. 


Lwów 31 grudnia. 

Sejmowe Kolo poselskie zwolane zostalo 
na piątek 28 grudula na godzinę ll-tą przed po- 
łudniem w gmachu sejmowym we Lwowie, 

Bankiet pożegnalny dla p. Waclawa Zale- 
skiego, zamianowanego szefem sekcyi w minister- 
stwie rolnictwa, dał wczoraj wioczór klub urzędni- 
ków namiestnictwa w salach Strzelnicy miejskiej. 

Jubileusz Elizy Orzeszkowej. Komitet, zaj- 
mujący się urządzeniem obchodu jubileuszowego 
Elizy Orzeszkowej we Lwowie, ustalił już program 
Jubileuszowego poranku, który się odbędzie 30 b. 
m. o godz. 12 w południe, w teatrze miejskim. 
T tak: Słowo wstępne wypowie profesor Kallen- 
bach. Z kolei gal. Towarzystwo mnzyczne odspiewa 
kantarę jubileuszową prot. Niewiadomskiego da 
słów Stan. Rossowskiego, poczem artystka teatru 
miejskiego, pani Anna (Gostynska oddeklamuie 
„odezwę* Konopnickiej, zaś pani Sieradzka odśpie- 
wa przy akompaniamencie p. Głowackiego: Chopina 
„Ciszę nocną" i Niewiadomskiego „M baty” 
dworku“. Następnie artyści teatru miejskiego ode 
grają albo „Pieśń przerwaną“ albo kilka najwa- 
Źniejszych scen z „Meita Bzofowieza”, sztuki prze- 
robionej « powieści jubilatki. Poranek zakonczy się 
apoteozą, w czasie której oddeklamuje p. Chmieliń 
ski, art. teatru miejskiego, wiersz L. Rydla, a na- 
stępnie spiewać będzie „Lutnia“. Apoteoza ta wy- 
padnie niewątpliwie wspaniale, gdyż na scenie około 
biustu jubilatki, wykonanego przez artystę rzeźbia- 
rza p. Bełtowskiego, zgromadzą się przedstawiciele 
wszystkich slanów, a więc reprezentanci rozma- 
itych towarzystw i korporacyi ze sztandarami, da- 
lej młodzieć, lul wiejski i robotnicy. Ustawieniem 
tego obrazu zajmie się p. St. Jasieński, 

Bilety na ten poranek nabywać można w 
księgarni p. M. Polonieckiego po cenach takich 
Jak na przedstawienia popolndniowe, 

P. Stefan Sozański prezes Rady powiato- 
wej w Starym Samborze, kandyduje o mandat po- 
selski da Sejmu z okręgu gmin wiejskich powiatu 
starosamborskiago, w miejsce ś. p. Stanislawa Ago- 
psowieza. 

Pan Andrzej Lelewicz, znakomity artysta 
naszej sceny w dziale operetkowym, urządza w dru- 
gi dzień świąt wieczór humorystyczny w sali „So- 
koła". Wieczory humorystyczne p. Lelewicza cie- 
szyty się dotąd ogromnem powodzeniem w naszem 
mieście. 

Pan Stanisiaw Ostaszewski z Klimkówki 
donosi nam, że nie był żonaty z matką pana de 
Boishebert, oskarżonego w procesie, toczącym się 
przed ławą przysięglych w Rzeszowie. 

Zaznaczamy, 1ż nasz korespondent nie utrzy- 
mywał, iż pan Stanisław Ostaszewski był z tą da- 
mą Żonaty, tylko, że jakiś p. Ostaszewski był żo- 
naty, a to, że jakiś p. Ostaszewski był z nią 
żonaty figuruje w aktach procesu, za których do- 
kładność my na siebie odpowiedzialności Żadnej 
nie bierzemy. 

Raut na dochód Towarzystwa św. Salomei 
odbędzie się nieodwołalnie 6-go stycznia w dzień 
(Przech Króli w salach Kasyna miejskiego, a 
prócz ciekawego programu artystycznego. przybę- 
dzie nowy punkt atrakcyjny dla młodzieży, mia: 
nowicie tańce. — Komitet pracuje nad nrządzeniem 
rautu i nad rozesłaniem jak uajwiększej liczby za- 
proszeń, a w tym celu zwraca się za naszem po- 
średuictwem do kół szerokich z prośbą, by w tym 
dniu nie nrządzano zabaw prywatnych, lecz nozwo- 
lono rozpocząć karnawał rautem na rzecz bardzo 
ubogich. — Bliższe szczegóły rautu podamy nieba- 
wem. Bilety po cenie 4 korony, pojsdyńcze, a 12 
koron familijne na 4 osoby będą od stycznia do 
nabycia w kancelaryi Kasyna miejskiego. 

Ogromny mróz mamy dzisiaj we Lwowia. 
Rano wskazywał termometr - (3 stopni R. w po- 
ladnie — 10 R. 

Jak wykryto tych dwóch młodych ludzi, któ- 
rzy urządzili napad na właściciela kantoru wymia- 


ny w Zakopanem, pana Modlińnskiego? Oto, jak 
wiadomo, p. Modliński napadnięty przez nich w 


swoim kantorze zaczął w nieboglosy wrzeszczeć. 
Krzyk ten ściągnął sąsiadów. Na widok ich młodzi 
ludzie uciokli, rzucając po drodze tłuczkę, którą 
bili p. Modlińskiego, i gnbiąc czapkę. Zawezwany 
z Krakowa p. Karcz, jeden z najzdolniejszych n- 
rzędników polieyjnych krakowskich, oparł swoje 
dochodzenie na owej tlłuczce i na czapce i po nitce 
dotar! powoli, lecz zręcznie i pewnie do kłębka. 
Sprawdził mianowicie, Że tłuczka jest wlasnościa 
gaździny Bronisławy Kadłubek-Mraczelnikowej, 20- 
ny Jana, właściciela gospody i realności na Krze- 


KURY“ Lwów, ul. Kilińskiego 
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4  Zoniaki, Likiery, Wina szampańskie, jakoteś najpięk- 
niejsze Migdały, Rodzynki i Wenilię burbońską, 
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ptówkach. Dalej stwierdził p. Karcz, ża u kadlub- 


kowej-Mraczeluikowej mieszka kiiku lodyeb ludzi 
z Królestwa Polskiego, a rysopis jednego z nich 
zgadza się w dziwny sposób z tym mlodym ezło- 
wiekiem, który dnia 29 listopada po godz. 5-ej po 
poludnin tuż pe zamachu przybiegł na dworzec ko- 
lejowy w Zakopanem i spóźniwszy się na pociag, 
zabrał pozostawione u służącego walizkę i torbę 
ręczną, mówiąc, że pobiegnie ku Poroninowi i po- 
ciąg dogoni. Dalej przekonał się p. Karcz. że ten 
sam młody człowiek nie pobiegł za pociągiem do 
Poronina, lecz wrócił na Krzeptówki i tu noc prze- 
pędził. Wszystkie zebrane szczególy wskazaly naj- 
dowodniej, ża owym młodym mężczyzną był Broni- 
sław Zebrowski: dalszy materyal dowodowy zwró- 
cil się przeciw Wit Jnrgielewiczowi. P. Karcz 
jeszcze dwa razy jeździł do Zakopanego, aby uzn- 
pelnić wszystkie szezegóły. ‘zlo o to, aby władza 
wystąpiła przeciwko dwom młodym ludziom, obra- 
cającym sie w lepszych kołach, nie na podstawie 
mniej lub więcej pewnych poszlak, ale niezbitych 
dowodów. Nareszcie lokatorzy z Krzeptówek rozje- 
chali się w różne strony. Dwaj z nich, otoczeni 
niewidomą polieyjną opieką, przyjechali du Krako- 
wa. Jurgielewicz zajął mieszkanie przy ulicy Ber- 
nardyńskiaj; Żebrowski przy ul. Wielopole. Teraz 
śledztwo dalsze podjął komisarz Krupiński wraz 
z p. Bronisławem Karczem. Caly ostatecznie zebra- 
ny matoryal, ułożony systematycznie, obejmujący 
najdrobniejsze szczegóły, przedłożony został onegdaj 
p. dyrektorowi Flatauowi. "lego samego wieczoru 
młodzi ludzie bawili się bardzo dobrze w jednej z 
krakowskich cukierni, gdzie zawierali romantyczne 
znajomości Na drugi dzień tw poniedziałek) rano 
aresztowano icli obu w mieszkaniach i przewieziono 
pod Telegraf. Obaj przyznali się do zamachu. 
Wezoraj o godz. ? po południu odstawiono ich do 
sądu karnego pod zarzutem usiłowanego rabunku. 
Skaleczenie p. Modlińskiego tłuczka było lekkie. 
Bierny opór na poczcie. Według pism so- 
cyalistycznych, rozpoczał on się podobno dziś o go- 
dłzinie 6-tej rano. Pisma te donoszą, że od dzie- 
sięciu dni odbywały się w Wiedniu w urzędach 
pocztowych formalne kursa, na których uczono 
slużbę pocztową, jak ma wypełniać jak najściślej 
przepisy i w niczem przeciw nim nie wykroczyć, 


a mimo to powoli pracować. 0 Wiednia nanczy- 
ciele tych kursów wyjechali na prowincyę, aby 


tam pouczać slużbąę pocztową. Jeśli bierny opór nie 
będzie miał powodzenia, to trwać będzie tylko 
przez święta, poczem nastąpi pauza, a przed No- 
wym Rokiem znów wybuchnie. Pisma socyalisty- 
czne obliczają, że w biernym oporze weżmie udział 
17.000 osób ze stałej, a 1000 osób z pwowizory- 
cznej służby pocztowej. 

Być może, że w tych doniesieniach pism so- 
cyalistycznych o formalnych kursach biernego o- 
porn jest zwykła gwzechwalka, ale jeżeli to pra- 
wda, to piękne Świadectwo dają one urzędom po- 
cztowym, a zwlaszcza dygnitarzom pocztowym, któ- 
rzy nic zgola nie wiedzą, co się dzieja pod ich 
bokiem i swoją apatya zarówno pozwalają na nie- 
ustanne defraudacye, jak i na sncyalistyczne pre- 
lekeye w biurach. 

We Lwowie, ani wogóle w Galicyi nie ma 
bernego oporu. Okazuje się więc, że nasi urzędni- 
cy i służba zbyt są uczciwi, aby zdołali się chwy- 
cić tak nikczemnego środka. 

Czynsze urzędów państwowych. Na osta- 
tniej sesyi uchwalił Sejm  rezolucyę, wzywającą 


rząd, ażeby przyśpieszył budową własnych gma- 
chów na pomieszczenie urzędów i zakładów pań- 


stwowych. Wydział krajowy, cheąc sprawę naprzód 
posunąć. poczynił starania o zabranie potrzebnych 
dat. Poseł Merunowicz dostarczył niektórych dat 
co do lokalności wynajętych na pomieszczenie biur 
rządowych i zakladów państwowych, a materyal 
ten wykazuje, że czynsze oplacane przez skarb 
państwa w Galicyi wynoszą: 

Czynsz 


Pomieszczenie Liczba budynków kor. 
Urzędy polityczne dł A9.46L 
Szkoły średnie 49 244.281 
Neminarya nauczycielskie ię 109,990 
Sądy Galieyi wschodniej 92 546.185 
Sady Galicyi zachodniej Di 233.580 
Władze skarbowe TOD 184.923 


Ogółem wynosiły same czynsze najmu, opla- 
cane przez skarb państwa, po potrąceniu podatków 
sumę 2,210.334 kor. 80 hal. 

Ułatwiania ekspedycyi przesyłek drobnych. 
(elem przyśpieszenia manipulacyi nadawczej zapro- 
wadza się ulatwienie ekspedycyi dla stron o to 
proszących, a często nadających przesyłki drobne, 
połegające na zrzeczeniu się zarządu kolejowego z 
przysługującego mu na mocy $ 53" regulaminu 
ruchu prawa stwierdzania wagi nadanych drobnych 


przesyłek pospiesznych i zwykłych, o ile strony 
zobowiążą się odpowiedniem oświadczeniem, iż sa- 


me stwierdzą wedle istniejących przepisów kolejo- 
wych wagę nadać się mającej przesylki, oraz wpi- 
szą stwierdzoną wagę w odnośnej rubryce listu 
przesyłkowego. Ułatwienie to udzielanem będzie na 
prośbę stron, wedle uznania c. k. Dyrekcyi kolei 


państw. na czas nieograniczony z prawem każdo- 
razowego cofnięcia i dotyczy jedynie ekspedycyi 


drobnych przesyłek pośpiesznych i zwykłych, wy- 
zylanych w ruchu lokalnym ze stacyi Brodów, Ja- 
rosławia, Lwowa - Podzameza, Przemyśla, Stryja, 
Tarnopola i Złoczowa. 

Wyklnczone zaś pozostają od korzystania z 
owego ułatwienia oprócz przesyłek w ruchn zwia- 
zkowym: a) przesyłki przedmiotów wybuchowych, 
lub warunkowo tylko do przewozu dopuszczanych: 
b) przesyłki do stacyi waskotorowych kolei lokal- 
nyeh, oraz do stacyi granicznych, w których czyn- 
ności służbowe zalatwiają w zastępstwie c. k. kolei 
państwowych obce zarządy kolejowe; c) przesyłki 
w owych relacyach rnehu lokalnego, dla których 
przewidziane są stawki przewozowe tary( związko- 
wych. 

Qdnośne listy przewozowe  zaopatrzeć winny 
strony, korzystające z rzeczonego ułatwienia, w ru- 
bryce dla oświadczeń ustawą lub regulaminem prze- 
widzianych, uwaga, rękopisem lub drukiem „ważo- 
ne przez nadaweę”. 

Przy odbiorze przesyłek nakutecznionem być 
może ze strony zarządu kolejowego, nawet pod 
nieobecność nadawcy, przeważanie nadanej przesył- 
ki, oraz poprawienie mylnie podanej wagi. 

Strony zrzekają się wyraźnie raz na zawsze 
przysługującego im z mocy $ 58% regulaminu ruchu 
prawa obecności przy stwierdzeniu nadanych z po- 
daną waga przesyłek poŚpiesznych i zwykłych. 


Wyczerpującego pouczenia o korzystaniu z 
wyż rzeczonego ułatwienia ekspedycyi, udzielają 


c. k. wzędy kolejowe odnośnych stacyi nadawczych. 

Smiertelność w Galicyi. Według? sprawozda- 
nia krajowej rady zdrowia zdrowotny slan Qalicyi 
bardzo się podnosi. 1 tak w r. 1883 śmiertelność 
w Galicyi wynosiła F36 na tysiąc mieszkańców, 
a w r. 1908 już wynosi tylko 26:22, czyli, Że stan 
zdrowotny naszego kraju wzrósł o 8 na tysiąc. Przera- 
chowana ta cyfra na liczbę mieszkańców  Galicyi, 
daje w rezultacie ten pocieszający fakt, że teraz w 
naszym kraju umiera rocznie mniej o 60.000 osób, 
niż w r. 1888. Jeżeli życie lndzkie będziemy uwa- 


Magazyn 


| 


żali jako kapitał, to ten fakt. ża teraz mniej o 
60.000 osób choruje i umiera przerachawany na 
pieniądze, da nam w rezultacie milionowe eyfry. 

„Nasz kraj*. Do dzisiejszego numeru dola- 
czamy prospekt doskonałego tego czasopisma. 
7. kończącym się rokiem kalendarzowym Nasz kraj 
zamysa drugi tom. a pierwszy rak swego wyda- 
wnictwa. W tym czasie, najtrudniejszym dla ka- 
zlego wydawnietwa, ho obejmującym początki i 
okres organizowania się, tygodnik ten wykazal o- 
gromnie wiele żywotności. Bogactwo treści, obfity 
dzial ilustracyjny, pokaźna objętość numerów przy 
stosnnkowo niskiej cenie, ruchliwość wydawnicza i 
aktualność artykułów uczyniły Nasz kraj w kró- 
tkim czasie nader poczytiym i zdobyły mn bardzo 
wielką liczbę abonontów. Jest to jeden z najpię- 
kniejszych i najwięcej zajmujących tygodników 
polskich. 

Ulgi taryfowe dla przewozu mięsa. 
wiadomo z doniesień telegraficznych,  ministaryum 
kolejowe, cheas zapobiedz drożyżnia mięsa, wpro- 
wadzilo liczne udogodnienia taryfowe dla przewozn 
mięsa. Ze wszystkich tych udogodnień najwięcej na 
nwagę zasingują wprowadzone na próbę, na czas 
od 2U b. m, a więcod wczoraj, po dzień 81 marca 
roku przyszlego przesyłki mięsa jako t zw. „Mar- 
kenkolli* t. j. przesylki frachtowe, za które opłatę 
przewozową uiazeza się z góry przez nalepienie na 
liscie frachtowym marek w ten sposób jak na 
przesyłkowym liście pocztowym. W formie takich 
„Markenkolli* przesylać można ilości mięsa, aż da 
40 kg. na wszystkich liniach kolei państwowych i 
na kolei Północnej, Dla ułatwienia frankowania mi- 
nisteryum nunormowało koszt tych posylek w sto- 
pniach po 50 halerzy. I tak aż do odległości 800 
kilomotrów, więc dalej nawet jak ze Lwowa «lo 
Wiednia, a oczywiście ze wszystkich krańców Ga- 
licyi do Lwowa lub do Krakowa, opłacać będą 
wysylający za posyłki mięsa do 10 kg. 50 halerzy, 
do 20 kg. I koronę. a do 40 kg. 1 koronę 50 h. 
Przesyłki te mogą być nadawane na wszystkich 
stacyach, a nawet na najmniejszych przystankach 
wprost do pociągu do rąk prowadzącego pociąg. 
Ekspedyowane zaś będą pociągami osobowymi lub 
pośpiesznymi pociągami towarowymi. Można obcią- 
żać je zaliczka aż do wysokości 50 koron. Na 
liscie frachtowym oprócz adresu odbiorcy i nazwi- 
ska nadawcy nie potrzeba nie pisać, a tylko nale- 
pić marki pocztowe czy to za BO-siąt halerzy, 
czy za | koronę, lub I koronę 5!) balerzy, odpo- 
wieduio do wagi nadanego mięsa. W miastach, 
w których wprowadzona są t. zw. „Rollfnhrunter- 
uelmungen*, t. j. zakontraktowane są przez kolej 
przedsiębiorstwa transportowe, które wprost z kolei 
odstawiają posylkę adresatowi zaraz po jej nadej- 
sein, wprowadzoną została 50%, zniżka w oplacie 
za odstawienie do domu tych przesyłek. 

Temperatura dnia 19 grudnia o godz. 1-mej 


Jak 


PRZEGLĄD z dnia Ż2 Grudnia. 1906. 


Jan, pod wpływem zazdrości denuncyuje najprzod 
Matensza przed wujem Marty o to, że bałamnuci jego 
siostrzenicę, wskutek czegodyguitarz wydala Mateusza 
z posady i wypędza z miasteczka; jak następnie 
Jan podpala stodołę dygnitarza i rzecz tak urządza. 
że podejrzenie o to podpalenie spada na Mateusza, 
za co Mateusz skazany zostaje na 20 lat ciężkiego 
więzienia: jal wreszcie Mateusz, wyszedłszy z wię- 
zienia, zarabia na życie tem. że jako żebrak chodzi 
po dziedzińcach i czyta ewangelię. W takiej we- 
drówee dostaje się do domu jakiegoś starca bardzo 
chorego i meczącego się strasznie pod wpływem 
wyrzutów smmienia. Starzec ten qwzeil tym żebra- 
kiem, żeby niżyć swojemu sumienin, spowiada się 
z grzechów. Mateusz poznaje w nim swojego brata, 
tego właśnie. który uczynił go nieszczęśliwym. po- 
zbawi! narzeczonej, zniesiawił i zamknął na całe 
prawie życie dn więzienia.  początkn więc oburza 
się na niego, po chwili jednak przebacza mu jego 
winy, a Jan, odzyskawszy spokój sumienia, umiera. 
Romantyczna. ta opowieść tak silnie podzia- 
lała na umysł zdolnego muzyka styryjskiego, Wil- 
helma MKienzla, mieszkającego stale w Gracu. że 
przerobił sam nowelę na libretto i zilustrował je 
mnzyką ogromnie barwną, silną w charakterystyce, 
nigdy nie banalną, nawet w scenach czysto rodza- 
jowych, a zawsze bardzo zajmującą. Kienzl, ponie- 
waż tworzył swą operę w ostatnim dziesiatku lat 
przeszłego stulecia, przeto oczywiście był pod wra- 
żenienm mnzyki Wagnerowskiej i Wagnerowskiej 
reformy w muzyce operowej, to też w swoim u- 
tworze dał wyraz tej admiracyi dla Wagnera. 
Stąd muzyka jego zmienia się tak, jak zycie na 
scenie i co chwila z ogromną ekspresyą maluje u- 
czucia osób, występujących w operze, a że libretto 
jest ułożone w ten sposób, iżby przedstawiało ży- 
cie, jak można najbardziej realnie, przeto sceny 
wesołe, krotochwilne, następują zaraz, bezpośre- 
dnio po wysoce tragicznych i ponurych, a nastro- 
jony poważnie sluchacz mnsi rozpogadzać ezoło i 
rozweselać nmysl dźwiękami styryjskiego walca. 
Przejścia te, są jednak tak dobrze nmmotywowane 
i tak muzycznie dobrze skonstruowane, że bynaj- 
mniej siuchacza nie rażą, owszem są pewnym Wy- 
poczynkiem dla umyslu i dla ncha słuchaczy. 
„Zobraka” wystawiono na na naszej scenie 
nadzwyczaj starannie. Tartyę tytułową spiewał p. 
Bandrowski, był przy głosie, a że ją odtworzył z 
wielką finezyą i subtelnością, to łatwo się domyśli 
każdy, kto zna olbrzymi talent tego niezrównanego 
śpiewaka, tenora niezaprzeczenie najznakomitszega 
w Polsce, jednego z najlepszych w Europie. Janem, 
bratem Mateusza byl p. Ludwig i wykonał swą 
partyę bardzo dobrze, tak pod względem wokalny, 
jak i aktorskim. Jedynie mamy mu to do zarzuce- 
nia. że zawsze czuje się niepewnym i bezustannie 
spogląda na kapelmistrza. To przypatrywanie się 
batucie p. Rilery stało się poniekąd manią p. 
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Berlinie O, w Hamburgu 2, w Monachium | mion niepewności, bo one udzielają się widzowi i 
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we Florencyi -+ 2, w Rzymie +- 1 
14, w Palermo -+4, w Madrycie — 2, w Bztok- 
bolmie — 1, w Petersburgu —3, w Wilia —10, 
w Warszawie —-9, w Moskwie —19, w Kijowie 


, w Neapolu 


=, 


— 0, w Odessie + 1, w Serajewie - - 4, w Bel- 
gradzia —2, w Bukareszcie —1, w Sofii — 4, 
w Konstantynopolu -j- 4, w Atenach j 7. (Tem- 
peratura według Cełsinsza). 

Zmarli. Walerya z Dnninów br. Banmowa 


w 86 r. życia w Kopytówce. 
Ofiary. Pani Marya Malinowa ze Lwowa zło- 
żyła 6 koron na przytulisko Brata Alberta. 


Stan powietrza. T. o godz. 7 rano — 13 R. 


w poł. — 10 R. w cieniu, — SR. na slońcu. Bar. 
455. Idzie w górę. Pogoda. 
W szkole. 


Profesor: Niech 
wyraz „Atentaty*. 

Saninceles: A tem taty, a tego taty, a temu 
taty, a co taty? o tate! kimm tate in den taten 
ALANI! 


mi Ńzmnneeles deklinuje 


Widowiska i koncerty. 


Repertuar teatru miejskiego. Dziś: „Kró- 


lowa Tatr". — W sobotę popołudnin „Tam- 
ten* Maskota, wicezorem „Ewangelimann,* opera 
Kientzla. -— W niedzielę popołudniu „Betieem pol- 


skie Rydla, wieczorem „Eugeniusz Onegin,“ ope- 
ra Czaykowskiego. W poniedziałek przedsta- 
wienia nie będzie. — We wtorek popoludnin „Boc- 
cacio,“ wieczorem „Królowa Tatr." — We środę 
popołudniu „Ach to Zakopane,“ wieczorem „Lalka“, 
— We czwartek popołudniu „Kontroler wagonów 
sypialnych,* wieczorem „Opowieści Hoffmana". — 
W piątek „Pani Walewska“. — W sobotę popo- 
łudnin „Chory z mojenia* Molièra, wieczorem 
„ Ewangeliman “, 

Filharmonia lwowska. W polowie stycznia 
wielki koncert Eryka Schmedesa, nadwornego śpie- 
waka opery wiedeńskiej. 

Repertuar teatru krakowskiego. W sobotę 
„ Wesole kumoszki z Windsoru,“ komedya Szekspira. 
W niedzielę popołudnin „Amfitryon,“ komodya Mo- 
lićra, wieczorem „Wesołe kumoszki z Windsoru. — 
W poniedzialek teatr zamknięty. We wtorek 
„Zimowa opowieść,“ dramat Szekspira.— We środę 
popołudniu „Sberłock Holmes,“ wieczorem „Wesołe 
kumoszki z Windsoru.“ — We czwartek „Wesele 
Wyspiańskiego. — W piątek teatr zamknięty. — 
W sobotę „Betleem polskie“ Rydla. — W niedzielę 
popoludniu „Rewizor z Petersburga,“ komedya Go- 


gola, wieczorem „Betleem polskie“. — W poniedzia- 
lek „Moralność pani Dulskiej* Zapolskiej. — We 


wtorek popołudniu „Pan Jowialski“ Fredry, wieczo- 
rem „Ponad siły,* sztuka Bjoernstjerne-Bjoernsona. 

Colosseum Hermanów. Od 16 do 31 grudnia. 
Największe i najpiękniejsze atrakcye Świata! Mes 
Soeurs Peres, najznakomitsi ekwilibryści na wolno 


stojących drabinach. — Classicum Gnatuor, wspa- 
niała scena starowenecka.— Hubertus Comp, idytla 
leśna. — La Laure, ekscentr. gwiazda Paryża. — 


10 nowości! W niedzielę i święta dwa przedsta- 
wienia: o godz. 4 i 8. 


Literatura i sztuka. 


Z opery. Wezoraj ujrzeliśmy na scenie na- 
szej bardzo zajmującą operę Wilhełina Kienzla, 


zwaną po niemiecku „Evangelimann* i grywaną 
bardzo często w cesarskiej operze w Wiedniu. Zna- 
komity nasz śpiewak p. Bandrowski przetłómaczył 
bardzo dobrze tę operę na język polski i w tlóma- 
czenin swem nadał jej slusznie tytul „Zebrak“. 
Opera ta jest obrazkiem rodzajowym, osnutym na 
tle kryminalistyecznego zdarzenia. Autor przeczytał 
nowelę Meissnera, opowiadająca, jak dwaj bracia za- 
kochali się w Marcia, siostrzeniey dygnitarza malomia- 
steczkowego i jak ona ukochała calem sercem je- 
duego z nich, młodszego Mateusza, a jak starszy 


pracownia futer Feliksa 


Swietną byla pani Mokrzycka w roli Marty. 
Artystka ta stale wznosi się na coraz wyższe 
szczeble sztuki i coraz wybitniejsze zajmuje miej- 
sce w naszym personalu operowym. Pani Oleska i 
p. Mossoczy zasłużyli na znpełne uznanie. Orkiestra 
trzymała się bardzo dobrze, chóry także. 

Teatr był wypełniony do ostatniego miejscn, 
a publiczność gorącymi oklaskami dawala wyraz 
swego zadowolenia. Po drugim akcie, który jest 
kulminacyjnym w roli Mateusza, wywołano p. Ban- 
drowskiego kilkanaście razy. 


M . z e 
Głosy publiczności. 
Podziękowanie. W imienin Zarządu Domu 
sierot pod wezwaniem Niep. Poczęcia N. P. Maryi 
we Lwowie (Gródecka 1. 2) składam  najgorętsze 
podziękowanie W. Pann Kazimierzowi Rzeczyckie- 
mu, architekcie, za laskawe, zupełnie bezintereso- 
wne przeprowadzenie bndowy werandy, koniecznej 
w tym domku, w czasie najgorętszej pracy budo- 
wlanej, ofiarował nam bowiem nietylko pracę swoją, 
poświęcając czas drogi, ale i materyal i robaciznę 
biorąc na siebie. W ten sposób oszczędziłyśmy pa- 
reset koron z funduszu  sierocego za ten dar 
szczodry składamy szczere wyrazy podzięki, a za- 
razem przesyłamy młodemu pracownikowi życzenia 
z calego serca „Nzczęść Boże!“ 
Za wydział opiekujący się Domem sierot: 
Jadwiga Papara, przewodnicząca. 


ekonomiczna. 


Wiedeń, 19 grudnia. 

(%.) Troski co do dalszego ulożenia się sto- 
sunków procentowych na rynku międzynarodo- 
wym wystąpiły dzis znów silniej i stały się 
powolem znacznego osłabienia się tendencyi 
ı spadku kursów. Z Berlina bowiem donoszą, 
ża prezydent niemieckiego Banku państwowego 
dr. Koch wyraził się, iż niestety zanosi się na 
to, że terażniejszn drożyzna pieniędzy potrwa 
dłuższy czas, w Londynie zaś, gdzie już zda- 
wało się, iż niebezpieczeństwo zaprowadzenia 
f-procentowej stopy jest zażegnane, stosunki 
znów tak zaostrzyły się, że banki tamtejsze, 


Iragi 
JŁĘSU 


z2 


eskontnjąc weksla swoich kłientów, każą im 
podpisywać zobowiązania do zapłacenia nad- 


wyżki procentu w razie, jeżeli Bank angielski 
w najbliższym czasie podwyższy swą stopę 
procentową. 

Tutejsza giełda zachowywała się stosunko- 
wo dosyć odpornie wobec tych niepomyślnych 
wpływów zewnętrznych, a niemałej podpory 


doznawała w polepszeniu się sytuacyi parla- 
mentarnej. Mimo to i tutaj przeważną część 


walorów bankowych, kolejowych i przemysło- 
wych zamknięto niższymi kursami. 

Silne wrażenie wywarło w sterach giełdo- 
wych oświadczenie, złożone przez ministra Der- 
schattę w komisyi budżetowej w sprawie dal- 
szej akcyi rządu co do upaństwowienia kolei 
prywatnych. Mianowicie zapowiedział minister, 
że rząd wniesie może jeszcze w tym parlamen- 
cie projckt ogólnej ustawy co do upaństwowie- 
nia, której celem będzie wzmocnić pozycyę ka- 
zdego rządn przy ewentualnych wykupnach 
kolei prywatnych. Mając taką ustawę, nie bę- 
dzie rząd zmuszony tylko w drodze układu z 
akeyonaryuszami szukać ratunku. Wreszcie rzek! 
minister, że rząd postępować będzie w tej spra- 
wie wedle powzięiego z góry planu i że prze- 
dewszystkicem zamierza wykupić Towarzystwo 
kolei państwowej i Kolej północno-zachodnią. 

S$ Licyłacya. Zwracamy uwagę na ogloszenie 
w (razecie Lwowskiej z dnia 9 grudnia b. v., doty- 
czące rozpisanej przez ce. k. Dyrekcyę kolei pań- 
stwowych we Lwowie dostawy urządzenia dla pa- 
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mu robotniczego w warsztacie lwowskim. 


| Juliana Lubelskich 


| 


(Depesze poranne). 
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Przystąpiono do drugiego punktu porząd- 
ku dzieunego, t. j. do sprawozdania kornisyi o 
reformie wyborczej. 

Sprawozdawca bar. Czedik wnosi imieniem 


Wiedeń. Dziś w piątek o godz. 6 rano roz- | komisyi, aby obrady nad zmianą ustawy zasa- 
począł się bierny opór tutejszej słnżby pocztowej. | 


rokowania celem zadośćuczynienia życzenion ślażby Í do 


pocztowej toczą się dalej. 


Publiczność 


Uniczej o reprezentacyi paiistwowej odbyły się 
piero po uchwaleniu przez Izbę posłów przed- 


w obecnej | lożenia a numerus clausus w brzmieniu uchwalo- 


przedświątecznej porze zaniepokajoną jest żywo tem | nem przez lzbę panów. 


postanowieniem służby pocztowej. Bierny opór po- 


Do tej propozycyi skłania komisyę ta oko- 


cztowców w tych dniach równa się klęsce ekono- | liczność, że w przyjętej właśnie ustawie o li- 


micznej calego państwa. 

Bordeaux. Gdy kardynal-arcybisknp Leconte 
opuszczał gmach arcybiskupi, katolicy ciągnęli po- 
wóz jego, a 1509 demonstrantów wznosilo okrzyki: 
„Niech żyje wolność“. Równocześnie grupa maso- 
nów śpiewała marsyliankę. 

Paryż. Podczas wczorajszego posiedzenia Izby 
deputowanych prezydent gabinetu Clemenceau po- 
wiedział do kilku posłów: „Dość mam tych mane- 
wrów. Napadają na mnie z tylu. Antiklerykalni 
bardziej mnie maltretują, niż klerykali. Nie dam 
się wystawić na kpiny! Czy myślicie. panowie, że 
mam ochotę dawać duwić z siobie? Mam tego 
dość. Jutro się rozmówimy, dłnżej nie da się r. | 
czy przeciągać. Zobaczycie, że jutro mnie oni 
obałą*, | 
Paryż. Dwóčh xięży. którzy bez ER 
się odprawili nabożeństwo w kościele, zasądzo- 
no na grzywny do 5 franków. l 

W ezoraj przedpołudniem opróżniono semi- 
naryum St. Sulpice. Dyrektor wzbraniał się je 
opuścić i żądał, aby komisarz położył mu rękę 
na ramienin na znak, że go zmusza do ustą- 
pienia. 

Do 19 bm. opróźniono 42 gmachów biskn- 
pich i areybiskupich i SI seminatvów. 


(Depesze popołudniowe). 
Gniezno. Sąd wojskowy skazal rezerwistę, 
czeladnika krawieckiego Woźniaka ua + miesiące 
więzienia za odpowiadanie po polsku przy apelu 


1 za domonstrowanie przy okrzyku na cześć 
Cesarza. 
Poznań. W Prusiech Zachodnich agita- 


cya wyborcza jnż się rozpoczęła. Zapowiedzia- 
no kilka wieców wyborczych, a komitet cen- 
tralny na Prusy Zachodnie i Warmię wydal 
gorącą odezwę. Rúwnież na (Grórnym Szląsku 
ruch ożywiony: we wszystkich okręgach po- 
stawieni będą kandzdaci polscy. Na Berlin i 
Brandenburgię postawiono kandydaturę p. Le- 
ona Czarlinskiego. | 
Prawie wszyscy nauczyciele na Górnym 
Szląsku otrzymali w ostatnich dniach lub o- 
trzymaja nagrody od regencyi opolskiej za 
skuteczne popieranie niemczyzny w szkołach. 
Według Katulika, rektorowie otrzymali po 100 
marek, nauczyciele starsi i nauczycielki po 75 
marek, młodsi po 60 marek. 

Dziennik kujawski donosi, że w 40) pro- 
cesacli, które toczyły się znowu przed sądem 
ławniczym w Inowrocławiu przeciw ojcom i 
opiekunom z Inowrocławia, Gniewkowa, Szym- 
borza i t. d., którzy wnieśli o rozstrzygnię- 
cie sądowe przeciw mandatom karnym za nie- 
posyłanie dzieci na areszt, sąd prawie we 
wszystkich wypadkach potwierdzi mandaty 
karne. 

509 miejscowości wysłalo już do x. bi- 
skupa Rosentreterą petycyę z 26.710 podpisami 
o zaprowadzenie polskiego wykladn religii. 

Wiedeń. ficichsrathseorrespondcnz zamiesz- 
cza dzis następujące sprostowanie: 

Zakończenie mowy wezorajszej p. Abra- 
hamicza zostało mylnie podane i powinno opie- 
wać jak następuje: 

„P. Abrahamowicz kończy oświadczeniem, 
że jego stronnictwo zachowuje się względem o- 
becnego rządu z największą życzliwością. Z peľ- 
nem zawaniemi zaś i uznaniem dotychczasowej 
Gzialainości rządu musi czekać do chwili, w 
której uda się rządowi spelnić te warunki i te 
nadzieje, które były podstawą reformy wybor- 
czej”. 

Radom. Ucze szkoły handlowej, który 
w niedzielę rzucił bombę na szefa żandarmeryi 
gubernialnej I zranił go ciężko, skutkiem czego 
szef żandarmeryi później zmarł. zostal skazany 
przez sąd polowy na śmierć i wczoraj go stra- 
cona, Na to robotnicy ogłosili strejk generalny 
dla okolicy Radomia. W strejku biorą udzial 
także warstwy kolejowe. 

Łódź. Rada znimstrów zczwoia na wpro- 
wadzenie niemieckiego języka wykładowego do 
tut. szkoly handlowej Zahlera dla wszystkich 
przedmiotów, z wyjątkieni rosyjskiego języka, 
historyi i geografii, 

Moskwa. Studenci tutejszego uniwersytetu 
chcieli wczoraj odbyć zgromadzenie, celem obrad 
nad %-duiowym strejkiem na pamiątkę zajść w 
grndniu z. r. jednakowoż uniwersytet otoczyła 
policya i zakazała odbycia zgromadzenia. Stu- 
denci rozeszli się spokojnie. 

Słonim. O ucieczce więźniów z wagonu ko- 
lejowego donoszą jeszcze: Przy transporcie więźniów 
z więzienia na dworzec, kilku przechodniów dało 
im kilka bochenków chleba, w których były ukry- 
te ¢ rewolwery. Później więźniowie strzelali do 
żolnierzy eskorty i dwóch zabili, a dwóch zranili. 
Więźniowie ci są rewolueyonistami, zasądzonymi 
za rzucenie bomby. 

Petersburg. Wykaz dochodów ze sprzedaży 
wódki stwierdza, że w bieżącym rokn okazuje się 
nadwyżka dochodów państwowych z tego źródła o 
69 milionów rubli. 


izba panów. 


Wiedeń, Izba panów zebrała się dzis o 
1.12 przedpoł. Sprawozdawca komisyi reformy 
wyborczej bar. Czedik oświadczył, że komisya 
zmieniła w dwóch punktach przedłożenie rzą- 


dowe co do numerus cleusus, a mianowicie, 
oznaczyła cyfrę maksymalną na 170), zamiast 
180, oraz ustanowila cyfrę minimalną na 150 


członków. 

W drugim artykule przyjęto postunowie- 
nie, że ustawa ta może być razem z ustawą o 
reformie wyborczej przedłożona do sankcyi. 

Sprawozdawca oświadcza, że rząd na o- 
bie zmiany się zgodzil. 

Ponieważ w rozprawie ogólnej nikt nie 
zabrał glosu, przystąpione do dyskusyi szczegó- 


łowej, w której sprawozdawca odczytał dwa o- 


świadczenia komisyi. Jedno z nich dotyczy po- 
stanowienia © iwnctim i wywodzi, że postano- 
wienie to wciągnięto do ustawy w tym celn, 
aby reforma wyborcza nie musiała ponownie 
być odesłana do Izby posłów. Drugie oświad- 
czenie tyczy się nuinerus rlausus i opiewa, że 
ci czlonkowie Tzby panów, którzy uzyskają 
mandaty do Izby posłów. mają być wliczeni 
do monerus auSsUs, 


Ponieważ nikt nie zażądał glosu, przystą- | 
rowego ogrzewania i kąpieli natryskowych dla do- | piono do glosowania i ustawę 0 numerus clausus | 


przyjęto w 2 1 8 czytaniu. 


|czbie członków Izby panów znajduje się klan- 


zula o junetim z ustawą o reformie wyborczej. 
Komisya przytem wyraża przekonanie, że Izba 
panów z pawnością będzie gotowa natychmiast 
po przyjęciu ustawy o liczbie ezłonków Izby 
panów przez lzbe posłów przystąpić do zała- 
twienia pozostałej części ustawy o reformie wy- 
borczej. Natomiast gdyby Jzba posłów nie 
uchwala wiumeras cłansus, Jzba panów byłaby 
zmuszona nie nehwalić także tej części ustawy 
o roformie wyborczej. 

Sprawozdawca wnosi więe imieniem ko- 
misyt odroczenia obrad nad tą częśćią ustawy 
o reforinie wyborczej aż do uchwalenia przez 
Izbę posłów memeras clausus i przystąpienia do 
obrad nad crdynacyą wyborczą do Izby po- 
słów. Gdyby z łona Izby panów pojawił się 
wniosek o wyeliminowanie nchwalonego przez 
komisyę posianowienia o pluralności, to sjma- 
wozdawca jest upoważniony imieniem komisyi 
oświadczyć się za tym wnioskiem. (Oklaski. 

Następnie otwarto dysknsyę. Zabrał głos 
Franciszek hr. Thun. 


<= 
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HOTEL FRANCUSKI. 
Lwów — Plac Maryacki. 
Nestawwacya. Pokój do śniadań. Wszelkie wina i 

delikatesy. 
Prz; jochali dnia 21 grudnia. 
z Rymanowa. 
Bochs z Antonin. H. Czerny z Litwy. 


A. hr. Potocki 
J. Krzysztofowicz z Artasowa. A. 
E. Seredny 
z Jukowiec. L. Popiel z Tłumacza. J. Zlamal z Wy- 
gody. O. Wessely ze Złoczowa. W. Błażowski i S. 
Herzig z Przemyśla. J, Turzański z Jaworowa. M. 
w 
A. Fiiypass z 
i Ń. Sienicki z Wołynia. 
S. Dorożynski zrliohbatyna. W. Słonecki z Zielonego. 


Kmkiewiez z Uleszve. J. Malsburg z Dublan, 
Grüner i A. Stolzberg z Wiednia. 
Kijowa. W. Jarząbkow shi 


FEADBESŁABWE. 
Rubryka ta nie pochodzi od Redakcyi, nie bierze 
ona za nia na siebie żadnej odpowiedzialności. 


też 


. Mem sarron: t zawiudoz é Scen P. T, Putliczuceć, 
iż ułsło manie wę nabyć jes'cze wedìa dawnaj taryfy 
"łow:j ¿DOO pod gwirancyą orygirziny:h 


dywanów perskich 
które preząwszy od 15 listopada :9.6 epriedaję jak dłu- 
go rapaz Rtsrczy po basezznie niskich, wszelką hkcnxzn- 
rozc ę wykluczających tanich cenach, a mianowicie: po- 
kryca na fcto'e sł. 5, dywany przed łóżka zł. £, pokry 
cia ra d-veny :ł 45, por yery, esyli karameni, zi. BO, 
åy wany ġcierpe zł 27. — ;troszę sę przektnać o jateści 
ti.wsarów 1 censch. 
Z wyroliem powaś:n sre 
A Zucker, Lwów, Paraz Mikolas: ha. 
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Wiedeń 21 grudnia. (Giełda towarowa. 
Cukier 2050—2060 (stale. — Spirytus bez 
zmiany. — Nafta galicyjska bez zmiany. 

Budapeszt 21 grudnia. (Giełda zbożowa). 
(Kursa w koronach i za 100 kilogramów). 
Pszenica na kwiecień 1486—14'88, na pa- 
¿dziernik 1544—15'46; żyto na kwiecień 1816 
—]18'18; owies na kwiecień 1492—1504. — 
Kukurudza na maj 1906 r. 10:36—10'88. — Rze- 
pak na sierpień 26'10—26'30. — Oferty: mier- 
ne. — Chęć kupna: mierna. —- Usposobienie: 
spokojne. — Pogoda: pochmurno. 

E 51M RER MOCY ZEEZZÓE HEA 


Giełda południowa (godzina 12 minut 30) 
Wiedeń 21 grudnia. 

Marki 117.67, renta majowa 98.80, węgierska 
renta koronowa 95:60, akcye: austr. zakł. kredyt. 
6389:50, węg. zakł. kred. 836 50, anglobanku 31600, 
unionbanku 57900, bankvereinu 56100, landerbanku 
46025, kolei państw. 65250, lombardy 17700, akcye 
kolei Elbethal 000.00, fabryki broni 000.00, tytoniowe 
000:00, alpiny 630.00, Rima Muranyi 573.50, prag. 
T. żel. 0000.00, losy tureckie 163,00, ruble 253.25. 
Usnosobienie: lepsze. 

59/, renta rosyjska na r. 1906 84:85, 
Warszawa. Listy zastawne 4%," Towarzy- 
stwa kredytowego ziemskiego w Królestwie Pol- 
skiem 88.10, takież 4"f/, — 81.90. Listy zastawne 
574 m. Warszawy 89,15, zaś 4'/,9/, — 82.90. 


twów 2! grudnia. (Z izby handlowej). 
Obliczenie w walucie koronowej. 
Atueye za 100 K : Kolej gal. Karola Ludwika po 
400 Koron —.— do Kolej dworsko-Czern -Jaska 
no 400 kor. 5/8 — do 586.—. Banku hipotecznego po 
400 kor 56500 do 57400 Akcye garbarni w Rzeszowie 
po 400 kor. do Tow. budowy wagonów 
w Sanaku po 500 koron 300— do 400'—' Banku dla 
handlu i przemysłu po 400 k. 160— 

Hfonctr. Dnkat cesarski 1124 do 11:40. Napoleon- 
dor 1900 do 1925. 10) ruble rosyjskie papierowe 253 00 
do 23500. 100 marck niemieckich 117 40 do 117:90 
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Ruch pociągów kolejowych 


ważny od 1 maja 1906 r według czasu środkowo-europej- 
skiego. 


Przychodzą do Lwowa: 


Z Krakowa. 2.31", 1.30, 8-40*, 5.50*, 8-45, 5.25, 9.80* 
Z Rzeszowa: 10.35. 

Z Podwołoceysk na dworzec główny : 7,20, 11.45, 2.20, 
5.50, 10,80%. 

Z Podwołoczysk na Podramoze: 2 OB, 7.00. 11.24, 5.25, 
10.127, 

Z Czerniowiec: 12.20+, 1.40, 6.10, 5 45, 9.05%, 

Z Kołomyi: 1046. 

Ze Btenisławowa: 8.05. 

Z Rawy i Sokala: 7.51. 

Z Jaworowa: 8.18, 4.37, 

Z Samboza: 8.15, 1.50, 9.20%, 

Z Ławocsnego: 7.29, 1150, 10.507. 

Z Tuchli: 8.55. 

Z Bełzca: 4.50. 


Odcenodzą ze Lwows: 


Do Krakowa 8.25, 12.48*, 2 45, 4.06%, 8.85, 6.35*, 11.00% 

Do Rzeszowa: 4.05, 

Do Podwołuczysk z dworca głównego: 6.20, 10.55, 2.24, 
6.15%, 9.5G%, 

Podwołoczysk z Podzamceza: 2.36, 685, 11.15, 6.37* 
10.067. 

Czerniowiec. 2.81, 2.40, 6-15, 9 20, 10.40*. 

Stryja: 11.80*. 

Rawy i Sokala: 7:25 . 

Jaworowa : 6.55, 6.060*. 

Sambora: 8,55, 4.45, 10.51*. 

K:łomyi i Zydaezowa: 8.30. 

Do Przemyśla, Chyrowa: 10./5%, 

Do Łuwecznego: 7.30), 2.80, 6.25*. 

Do B-łsea 10.45. 

Do Stanisławowa, Czortkowa Husiatyna: 9.10%. 

Do Junowa 8.14. 


Uwaga. Pociągi pośpieszne drakowane są literami 
tłustemi; pociągi neene osnaczore są gsiasdką. Poa 


Do 


Do 
Do 
Do 
De 
Do 
Da 


| nocna liczy się cd gole. 6 wieczór do 6 min E9 rano. 


Polecamy na sezon zimowy nasz zapas futer w skórach, jakoież gotowe futra damskia i męskie, boa, kol- 
nierzy, zarękawki, czapki barankowe, oraz wiele innych artykułów w zakres kuśnierstwa wchodzących Sukna 


do pokrycia futer w kolosalnym wyborze na składzie. — Wykonanie trwałe i staranne. — Ceny nad- 
Lwów, ul. Wzłowa 3. zwyczaj niskie. — Bogato ilustrowane cenniki futer najświeższych modeli wysyłamy bezzwłocznie franko 


Handel win ! delikatesów 
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Jadwiga Popielówna 


najukochańsza córka 
Antoniego i Maryi z Marconich Popielów 
po dlngiej a ciężkiej słabości, opatrzona św. Sakram:btam'. usnęła w 
Panu dnia 20-go grudnia 1906 roku w 12. wiośnie życia 
W smutku pozostali rodzice z siostrą zmarłej zapraszają — kiaw- 
Dych, przyjaciół i znajomych na obrzęd pogrzebowy, który cdlędzie się 
w soootę dnia 22-go grudnia 1906, o godz, 2. po południn z domu ża- 
łby przy ul. fesakawicza [Willa Sulima) na cmentarz lqczskowski, 
Lwów, dnia 20, grudnia 190%, 
Concordia” rowaki 


WITOLD POSTRUSKI 
c. k podkomorzy, WaRO ca: dóbr 


xmnzł we Lwowie dnia 10-go r., zanpatzony Św. ña- 


Paryż 1900, 


Pozostnła matka i żona proszą o modhtwę za duszę zma-rlego 
i zagrzszają — krewnych, przy) jaeiał i pobo sżnych chrześc jan na ol:rzęd 
pogrzebowy, który się odłąlzie w Serednem dula 22-go grudnia 196 
roku w sobotę przed polądniem, gdzie zwłoki w grobowcu rodzineym 
złożone będą 

Lwów, dsia 20 grudnia 1906. 
„(oacordia* A. Kurkowski. 


Kawiarnia Pepea 


Codziennie kencert WYŻ woj iskowe]. 
Poerątok r 9. godrinia wieczorem. 


9000000000000 C00000000909 hagi 


Naczynia kuchenne Slome iea e exe 
pos > | zdkę pol "po zniżenych ce- 

4 czystego niklu 54 Skład PZK | 

są DGP tyozniejez i najtrwalsze _ L 6 , Malicka 16. | 


k spitatińci 
i posiadacze .ozów, zechcą rełądać Dume 
ru GkaRtowego „Gazety kandlowej* wo 
Lwowie 4 anament od dais do kcńca 1007 
włącznie  rocznikiem Śnsnsowym wyn: si 


„NEM 
nu. 


Aządzca dóbr 
wzssebstronnie wykształcony 2 gronvm 
wsorowy administrator z  dłagoletrią 
praktyką i pierws riędnemi pole: eniami 
poszukuje posidy, Żastawe sglosrer»i 
przyjmuje Drobniewicz Erakćw Eà- 
toryka 3. $ 

„Miód patoka'* kurzcyjny i dose 
ruwy z własnej pasek! wys:2a opłstnie 
sa zaliozką w 5 kig. puszkoch po 6 kor 
Ks. W Mikitka proboszcz w Kapczyń * 
oach poczta Danysów. 


Troczyńskiego Lwów u iot Fredry 
najłopazych karmelk w fant 4 ct. 
kerbatuików +0 , 
pomadek 80 czt 
Czskoladiek guldena. 
Jicanych onkiorków na drzewko guidons. 


= Koncert 


słynnaj kapeli damskiaj w kawierni „He- 
raj* (iredziokich 4 — We'qp w: lny. 


__ Początek o godz. 8 


W. Sadkowski i S. Kopczyńgt: 


Lwów, pl. Bernardyński 3. 
Magrzyn broni i pracownia rusznikar 
sta. Polecamy broń myśliwską, ńrutavą| 
i kulową, oras wstalkie przybory łowie 
ckie. R'perarye uskuteczniamy tanio $ 

dokładnie Ceny berdeo niakie. 


Naczynia kuchenne 


z czystego niklu 


są jedyne pod względem hzqienicznym, co też przez 
pp. lekarzy stwierdzonem zostało 


O |: 

> 

Z czystego niklu == 8 
ale tylko z czyttego nikta 

glpaki, bron:u i czystego niklu | 

Q 


uaczynia kuchenne z marką ochron- 
| cd an taida 
jednogłośnie 


na „niedźwiedź * uznane 


REJN'N NICKEU za najlensze, są da nabycia wyłącznie. 


W Barndorlskim - sktadzie wyrabów z chińskie, srebra, 


W. Bilinskieg« 
nastę puA 


MB. RÖSEL 


Lwów, Hetmańska 2. 

0000009000090; 
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Ma święta! 


f da run eaaa "ur laik ies. SMakaci 

Patrony do wyrobu likierów , w kilkudzies. smakach. 

„Rumatol? do sporządzania rumu. 

Esencye do wódek. 

Ziółka „Alpestre“ do wyrobu słynnego likieru 
kad rektyfikowany. 

Korki do korkowania, pipy do beczek, kapsle do finszek, zgnia- | 
tacze do korków i Fonoi Joleca i 


Wa, iareatana s 3. 
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| 3 "Klio chce żyć b-rdto diugo i sżwsso 
i rdrowym, niach zjada dzien ia trzy 


łyżki prawdsiwego miodu. Miód twardy 
5 kiz. 6 kcr., „rarytas miodoborów“ (wę 
sto płynny) 6 koron (0 hl. tranoo. Wh- 
sne pnsiaśi, (K(orzeniewicz em. naucz. 
Iwanczany. 


EJ" Miody! KM 
Czysto pszczelne i naturalae! Miód — pa- 
toka blaszanka 5 kg. K. 6.— Miód xtoło- 
wy do.picia gąsiorek 4 litr. K. 6'60, Miód 
á la Malaga do picia gąsiorek 4 litr K 
6 60, jak zwykle wrzystko franco za zāli- 
Exsport miodu 


„Uhartreuse” ; 


ALOJZY H 


Rynek |. 38. 


czką caly rok wysyła: 


DenySsów. 


E A 
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A. KONIEWICZ 

Lwów, ul. Betorego 12, 
Wyroby kcesykarskia, 
Meble bambusowe, ró 
ski ¿la dzieci w «l 
brzymim wyborze bn 
jetsnia tanio w snare, 
fabrzoa A z 
Ilastrowana cezniżi frane: 


| Kredyt osobisty 

dle urzędników, oficerów nauczy sioli, itd 
Samoi.tne konsorcya 6szczędnościowo 
pożyczkowe Stowareyszania nrzędników 


pal "EEEE =A R TE EEN 


Na świeta! "GB; | 


poleca 


Pierwsze gulic. Townrzystwo nkcjjne 


Rafineryi spirytusu weLwowie 


krajowych i zagranicznych premiowane § 
wyroby, jako to: 


Specyalne nalewki owocowe, wódki pols*zie, i 


swe na wystawach 
r nbami takła na długctsrmicowe spłaty 
połyczek osobiatych. Adresy kons»rcyj 


podaj” bezpłatnie Zeniralieltung dee 


rozolisy, Beamien-Verelnes, Wien, I, Wip- 
`; p'ingerstrasse 25, 
likiery, rumy, koniaki — Pierwsze e centralne biuro kicz 


cielskie C. Bodyńskiej Lwów, Rynek pssaż 
| Andriol ego. 


wW Sądzie Sanok rozpisano na 17 

stycznia 1907 rano 

f . 
Licytacyę 
dóbr i.zowych Jabłonki i Kolo- 
nice (powiat I. sko) obszaru około 4240 
mg. n. A — w czem około 1600 mg. sts- 
rego lasu bukowego (z jaworami Fleder- 
holz}, około 30) mg. ślicznego szpilkowege 
za 8 lat zdolnego do przetarcia — osobne 
starego szpilkowego, b. gonnego i+ do 
16.000 m? — około 670 mg. dobrej roli 
łąk, pastwisk — reszty około 1000 „ng 
ek) z przeszło 40 bndynkami it. p. 
ęży dług Banku hipot. galc. z procen- 
Gmi do 400.000 K. Ceny: szacunkowa 
Jabłonek 777.169 K. wywołania 518.526 K | 
Kołonic 180056 K. wywołania 120.000 K., 
Uwagę zwraca; wzbranianie oglądania 
tych dóbr przez właściciela, niemniej sza” 
lenie niskie cszacowanie Kołonic (ua Obsza- 
rze około 1500 mg.) posiadających jeszcze 
około 800 mg. lasn pięknego, 209 mg. roli, 
łąk, pastw, ak (reszta zręby) — włącznie z 
nowymi. około 30 stylowymi budynkami 
wspaniałym 5 gatrowy m tartakiem par. 
kompletnym. sxhaustorem (z fabryki G 
'Tophama), instaiacya elektr. (6 lamp łuk 
wych, 250 żarowych) połączoną z dworem 
wilami, hotelem piatrowym. Sam Zakład 
fabr. kosztował przeszłe 300.000 K. 
Położenie całości zachwycsjące, środkiem 
„przecięte, równą szcsą łączącą stai ye kol. 
Lisko z Cisna. Wywóz zewsząd b. iatwy, 
Cena morga ziemi w okolicy między 500 a 
1060 K. 
Polowanie na jelenie idealne przynosi ro- 
cznie 5000 K. 


ztadans chemicznie przez pierwsze powagi naukowe. 


NMIEUCHLA. 


Składy dla miasta : 


Prsni Hausinun 7, — Plane Kapituiny 3. 
Bernardyń=ki Za. 


Piac 


srszsivr"i"szez*1x1+x"1"1(Px"z+zRPL"zo10T91"ToX91 


THE MUTUAL 


Towarzystwo ubezpieczeń życiowych z Newego Jorku 
Zsłożsne w r. 184? „Czysta wzajemność. 


Mutual posiada z pomiędzy wszystkich światowych towa- 
rzystw ubezpieczeń największy majątek, który jest jedyną 
własnością ubezpieczonych. 

Aktywa z dniem 1 stycznia 1906 2.323,748.036'25 korom. 
(2 miliardy 323 milionów 748 tysięcy 536 koron I 25 groszy) 
372,193.687-02 koron Rezerwa zysków ubezpieczonych. 
Sian kapitalu ubezpieczeń z dniem l-go stycznia 1906 
7 miliardów 814 milionów 408 tysięcy 271 koron. 
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Figury twrakotowa, 
Lustra z figarami. 
Fiakony na kwiaty, 
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Najpiękniejszy i najmodniejszy podarek na Gwiazdkę i Nowy Rok jest 


_ Pierwszorzęlny fabrykal nie do porównań z aparatami konkurenwyjnyni. 
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łatwiej ją strawić i tem łardziej wykorzystuje się zawarte w niej pożywne składniki Fukt ton tłavaczy powodeanie 


Dla zspobiog'iwej gospodyni wtanowi ona zdsawna uznany, tani środak w calu nadania silnogo, „miłago smaku mdlym zi ra 
rosołom, bnlionom, sosom, jakotoż jarzynom, jajecznicom i 
wiele! Dodawać dopiero po ugotowanin! — Do nabycia we wszystkich handlach kołonialnyci: i spożywczych oraz skłzdach apt 
cznych we ilaszkach, poczawszy od 50 h. (pznawnie napełnione 40 h). 
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Własnego wyrobu | 20 procent Stoliki 
gernitrry si onowe od 154 K., otoms- j Cpustu do Noweg. Roke dajemy prsy fantazyjne od 6 K. Narzatki od I6 
ny i fotole do spania od t5 K, Grzesia zakurpnie ów, portyer, firenck, K. Poduszki haftowane od 4 K, M 
skórą kry'a od 12 K. Kradansa od kap na łóżka i ROT, n ch owych belki Ju .susowo stoscwas na podsr 
170 E. polecają Schuster i Toczyski | og Szyi BE 
Schuster l Toczyski Skład mebli własnego wyrotu chuster 1 Toczy ski 
J | i pościeli Skład mebli i pościeli 
Lwów 3 Mals L 6. Lwów 5 meja | 5. Lw.w 3 Maja | 15. 
Kowość r j Mzndel założony w r. 1876. | 
|Talerzyki na opłatki JAN QUEST Na gwiazdke | 
#j konens Przyrz H k 
w fałryce nel wania ne porceiwnie fj Lwów, Rynek liczba 37. : a y i 
Kazimierza Lewickiego Wielki skład W r ako m 
Lwów. pl. Maryacki 10. porcelany, szkła, fujansów, majoliwj, ORAS Vezme po (70M l f 
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Garnitury do umywalni zwykłe i Maty japońskie, Rogóżki i 
angielskie. raczki do obuwia. 
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Bino dziennik W Sokolonskiego, Lwów, Pasaż Hangmana 0. 
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Cena albtunu 6 6 K. 60 h. 
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